
Nr 5S7. Kraków, Poniedziałek 21 Grudnia 1908. K e k  X X Y J I
„Nowa Reforma" wychodzi dWa razy dziennie.

Numer p o r a n n y  w/chodzi codziennie z wyjątkiem poniedziałków i dni poświątecznyok, 
■rime- p o p o ł u d n i o w y  codziennie z wyjątkiem niedziel i dni świątecznyc.H.

P ^ e n u m e p a t a  w y n o s i :
rooznlt: i

W miejsca ...........................
W Anstro-Węgrzech: 

z jednorazową przesyłką poozk 
* Iwni azi rą „ „

W Państwie Niemiecklem . . ,
W innych państwach
P r e n u m e r a tę  i  o g ło s z e n ia  (inseraty) uprasza «Ię nedayłaó wprost do Ad ' t l s t r a t y i

„N, Reforn_y“ w Krakowie.
A d res R edukcyl i  A d m in lsfracy l: SraH ów , » lica  J a g ie llo ń sk a  10. 

T ele lo n  R eJak cy i i A d tr in istra cy i Nr 41. — Nr rach. poczt. Kasy oszczęd. 857.464
liekcp is i> w  n a d s y ł a n y c h  I t e d a k c y a  n ie  z w r a c a  

Wn Ł w cw le  sprzedaż numerów po 12 hl.: w Biurze dzienników A. Olsze; sklega, ulloa 
Kilińskiego 2 i w Biurze Plnhna, ulica Karoli Ludw. 9.

C en a  n u m e r u  1 0  h a l., z  p r z e s y ł k ą  p o c z to w ą  12 h a l «

rooznlt: póti-Gcmlł: k, ■Intiuaic
, 24 koron 12 koron O kuion 2 konny

. 88 „ 16 „ 8 „ 2 kor. 70 n.
*8 , 1» s 6 kor. 50 h. 4 „ 20 ,
36 . l i  „ 9 koron 3 .  -  .
«  . 24 . 12 „

N O W A

N U M E R  P O  P O Ł D N I O  j T 7 .

P r - e n  p p a y j  m u j  ą :
su n ls js e o w ą :  . .dminls i loya „Nowej Reformy* i wszystkie urzędy pocztowe: m iejscb*  
w ą: admimotracya „Nowej Reformy*. — Główna trafika w Rynku. — Ageacya J. Bopeasi 
l A. Salomonowej, n i  Sławkowska 2. — Handel St. Kalińskiego Sukiennice. — Handel 

Kretschmera ul. Szewska — Hcndel J Ekierr. ul. Karmelicka 18. 
ra m ie ja co ii ą p r e a o m e ia tę  1 o g ło s z e n ia  (inseraty) przyjmują: We Ł w ow ta Biura 
dziennik iw Luawik Plohp, al. Karała Ludwiki. 11, S. Sokołowski, Pasai Hausmana 9. — 
W I .a e m y  ilr Heszelea. — W Jarn staw ta  A. Amster. — W W ied n ia ; Hermann Goid- 
•chmied (spizedar pojedynczych numerów), 1 Wollzeile 6. — li . Dukt Nachf., Faasenstein 
A Vogler (także w Hamburgu Frankfurcie u. M., Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu). — 
A. Oppeiik, — R. Hossę (także w Berlinie Hamburgu, Honacumm i Norymberdze). — H. Scha- 
lek (Wollzeile). — W o r y tn  Sooiśtó Hntuelle de Public!tś A. L o r e t t e .  directeur, 61

Rue Rongeiuunw.
B g l— W i l  (inserajy przyjmuje Admmistracyi „Nowej Reformy* il  opłatą od miejsca 
wiersza drobnem pismem (petit) zt pierwszy raz 20 h„ za każdy nastęon; raz po 10 h. — Nad*;* 
S*ai id po 60 h od wiersza >i każdy raz. — BlOe) pnfilic^nu po 2 kor. od w:ersza. Układ 
tabelaryczny, cyfrowy, (komplikowany pierwszy rai 40 h, następny po 10 h. od wiersza — 
Z ałąnzniltl do „N Peforny" (prospekty, cyrkalarze, ogłoszenia ltp.) przyjmuje się za cenę 
8 kor od 100 ega. dla zamiejsoowych, ■ 1 kor. od 100 egz. dla mlejscowycb prenumeratorów

Od Wydawnictwa.
R ozpoczynająca z now ym  rokiem  dwu­

dziesty ósmy rocznik »Nowa Reform a* od 
dw óch la t

wychodzi dwa razy dziennie
i najbliższemi pociągam i pospiesznem i z K ra­
to w a  w ysyłana, p rzew ażnie

jeszcze zego samego dnia
dosta je  się do rą k  Czytelników  w k ra ju . 

Silnie rozw inięty

ciziaf inrformacyj telegrattuznycn i te­
lefonicznych

z k ra ju  i z ag ra ricy , hczne korespondeneye

z obcych zaborów,
z k ra ju  i k resów  polskich — zapew niły  
»Nowej Reform ie* w zrasta jącą  z każdym  
rokiem  poczytność,

W felietonie, jak  dotąd, zam ieszczać b ę ­
dziem y, oprócz sp raw ozdań  i k r y ty k  ze 
św iata

literatury 1 sztoki
także  p ierw szorzędnej w artości

utwory powieściowe
najw ybitn iejszych  au torów  polskich 

W  znacznie zw iększonym , niezwykle aktu- 
ainym

numerze porannym
ukazyw ać się b ęd ą  najnowsze i najcenniejsze 
powieść* i noweile z lite ra tu ry  zagranicznej.

M i  na Oegrzstii.
(Koresp. „Nowej Reformy*.)

Wiedeń, 20 grudnia.
Na W ęgrzech zanosi się na nowe przesilenie 

które nie będzie miało charakteru lokalnego* 
lecz oddziałać musi także na Austryę. Już. 
w  r. 1902  rząd domagał się podwyższenia kon­
tyngentu  rekrutów, a parlament austryacki ta­
kie podwyższenie nawet juz uchwalił. Z powo­
du znanego oporu Węgrów i następnych zajść, 
które wkońcu prowadziły do słynnego" „paktu" 
z koroną i do powoiania dzisitjjszegu rządu, mu­
siał zarząd wojskowy zrzec się zamiaru powię­
kszenia liczby rekrutów.

Minister wojny co roku w delegacyack roz­
paczał, że armia marnieje, że niema żołnierzy do 
obsługiwania nowych armat, że aic ia pozostaje 
w tyle poza innerni armiami europejskiem: Nie 
wzruszyło to jednak serc węgierskich. Oświad­
czywszy raz, że bez koncesyj językowych na 
podwyższenie kontyngentu rekrutów i na nowe 
ciężary wojskowe się me zgodzą, Madziarzy po­
zostali nieugiętymi. Wiedzieli, że prędzej, czy 
później przyjdzie chwila, w której zarząd woj­
skowy straci cierpliwość i dla podniesienia sta­
nu armii gotów będzie do ustępstwr. Ta chwila 
teraz nadeszła, sytuacja zewnętrzna ją przy­
spieszyła i zarząd wojskowy uważa teraz po­
większenie armii i uzupełnienie zbrojeń za kwe- 
styę bytu dla munarchii. W takich warunkach 
porozumienie z Węgrami w kwestyi wojskowej 
,stało się wysoce aktualuem i sfery decydujące 
szuka’y  zbliżenia w punktach spornych.

W  ostatnich dniach słyszeliśmy istotnie, że 
takie zbliżenie n a s t ą p i ł o  i nawet z komuni­
katu urzędowego wynika, że życzenia językowe 
Węgrów — z wyjątkiem co do komendy na­
czelnej — l i c z y ć  m o g ą  n a  u w z g l ę d n i e ­
n i e  przj sposobności najbliższej rewizyi usta­
wy wojskowej. Lecz już teraz podnoszą się w 
Austryi głosy niezadowolenia, a nawet p r o t e ­
s t ó w  przeciw takim ustępstwom na rzecz 
Madziarów. Partya chrześcijańsko-społeczna, sto­
jąca na stanowisku „Grossoesterreich", sprzeciwia 
się zasadniczo wszelkiemu ukróceniu praw ję­
zyka niemieckiego w armii. Na ustępstwa na­
rodowe dla Węgrów partya ta, ar i inne stron­
nictwa niemieckie, z góry godzić się nie chcą, 
■stronnictwa słow iańsk ie  zaś zasadniczo nic nie 
mają przeciw słusznym życzeniom narodowym 
Madziarów, ale żąuają przedewszystkiem dla 
swoich naiouowości tych samych praw, jakie 
mają być przyznane Węgrom, i stanowczo się 
tylko sprzeciwiają madziaryzacyi tych pułków, 
które składają się w wielkiej części z rekru­
tów niemndziarsKich.

Jeśli się raz uzna zasadę rząau węgierskie­
go, że każdy pułk, w którym 20 pr. żołnierzy 
r o z u m i e  (nie „ mó wi " )  po węgiersku, należy 
.uważać z a  m a d z i a r s k i ,  to nie będzie na 
Węgrzech, gdzie żyją miliony Chorwatów, Ser­
bów*, Słowaków i Rusinów, ani jednego pułku, 
w którym języku m służbowym nie byłby język  
węgierski. Przeciw remu tedy wystąpić należy 
jż ą d a ć  się musi r ó w n o u p r a w n i e n i a  i n ­
n y c h  n a r o d ó w  w A u s t r y j  % M a d z i a ­
r a m i .  Zamierzone ustępstwa dla Węgrów mu­
szą więc z jednei strouy wywołać ruch unaro­
dowienia armii w calem państwie, z di ugiej zaś 
Jtrony najenergicznitjsze protesty stronnictw 
niemieckich a zwłaszcza partyi chrześcijań- 
■sko-społecznej, jako „Reichspartei", przeciw wszel­
kim ustępstwom narodowym na szkodę języka 
niemieckiego. Z tego wynika, że z chwilą, w któ­
rej rokowania zarządu wojskowego z rządem 
węgierskim będą pomyślnie ukończone, powsta­
ną Po we i poważne trudności w tei części mo­
narchii.

Być jednak może, że ta chwila przecież nie

jest jeszcze tak bliską z powodu rozterek, pa­
nujących w łonie koalicji węgierskiej, gdzie 
obecnie zwalczają się różne prądy, mające naj­
sprzeczniejsze cele. Frakeya umiarkowana par­
tyi niezawisłości z Kossuthem na czele, gotowa 
opuścić program roku 1848 i zgodzić sit; na 
program zupełnie nowy, będący niejako kom­
promisem między rokiem 1848 a rokiem 1867, 
między ideą niezawisłości, nnią personalną a 
dualizmem. Taka zmiana programu, zataiłaby  
zasadnicze różnice, dzielące dziś partyę nieza­
wisłości od dualistycznych stronnictw koalicyj­
nych —  partyi konstytucyjnej i katolickiej par­
ty i ludowrej — i umożliwiłaby zlanie się w szyst­
kich trzech stronnictw w jedno wielkie stron­
nictwu. Powodzenie lub niepowudzenie zwolen­
ników takiej fuzyi stronnictw na Węgrzech, 
ma znaczenie nadzwyczaj doniosłe

Jeśli fuzya się uda, wtedy rząd węgierski 
rozporządzać będzie silniejszą, niż dotychczas, 
bo jednolitą większością w parlamencie. Oparty 
pa tej większości rząd, zdoła, przeprowadzić 
reformę wyborczą w formie przedłożonej i uzy­
skać daleko idące ustępstwa na polu wojsko- 
wem.

Myśl fuzyi stronnictw znajduje jednak na 
Węgrzech wielu przeciwników, zwłaszcza w par­
tyi ludowej i w partyi niezawisłości —  u pier­
wszej ze względów kościelno-poLtycznych, w 
drugiej ze względów piawno-państwowych Ka­
tolicka partya ludowa domaga się zniesienia 
ślubów cywilujrch, czemu inne stronnictwa się 
sprzeciwiają, zaś dość liczna i wpływowa gru­
pa partyi niezawisłości nie odstępuje od żąda­
nia utworzenia samodzielnego Banku węgier­
skiego, jako pierwszego kroku du uzyskania Zu­
pełnej niezawisłości ekonomicznej, cłowej i han­
dlowej po upływie obecnej ugody t. j w roku 
1917. Wekerle, Andrassy, Szell, a nawet Appo- 
nyi, więc najwybitniejsi politycy węgierscy, u- 
wazają taką akcyę za zgubną dla W ęgier, ale 
siła agitacyjna starego programu z roku 1848, 
przecież jeszcze nie całkiem wygasła i na w y­
padek zlania się partyi niezawisłości ze stron­
nictwami dualistycznemu liczyć się trzeba z mo­
żliwością oderwania się pokaźnego odłamu od 
partyi Kossutha.

Panuje chwilowo wielkie naprężenie i zamie­
szanie w stosunkach partyjnych na Węgrzech. 
Bez fuzyi stronnictw nie ma ustępstw wojsko­
wych, fuzja bez rozłamu i secesyi jest niemoż­
liwą, a o b ecn y  s ta n  ro z s tro ju  w koalicji je s t  
również nie możliwym. To też wielu widzi je­
dyny środek wyjścia z tego chaosu w r o z w i ą ­
z a n i u  S e j m u  w ę g i e r s k i e g o  i r o z p i s a ­
n i u  n o w y c h  w y b o r ó w .

t e p t p  „ lii lira f
Poznań, 19 g rudn ia .

(Towarzystwo Przyjaciół Nauk. — Muzewn Marcinków 
skich. — Uroczysz otwarcie. — Nowy budynek.— Dział 
etnograficzny. — Zjazd archeologów. — Z Towarzystwa 

Przyjaciół Sztuk Pieiinyeh.)
W e czwartek, wobec licznego grona członków 

Towarzystwa Przyjaciół Naun, ks. biskup L i- 
k o w s k i ,  n o w ą 'sa lę  w nowym gmachu, prąy 
ul. W iktoryi, oddał wydziałom na użytek! W 
przemówieniu swem ks. Likowski, jako obecny 
prezes Towarzystwa, dał krótki historyczny po­
gląd na dzieje Towarzystwa oraz związanego 
ściśle z niem Muzeum im. Mielżyńskich. Zało­
żone przed 50 przeszło laty Towarzystwo, sta­
raniem Seweryna Mielżyńskiego, Tytusa Dzia­
ły ńskiego, Augusta Cieszkowskiego, Karola L i­
belta i Hipolita Cegielskiego, zbierało się pier­
wotnie prywatnie, potem w Bazarze, jednakże 
dopiero z chwilą, gdy Mielżyński oddał mu dom 
własny i bogate zbiory na dowolny użytek, da­
tuje się rozkwit Towarzystwa. Najwybitniejszy­
mi jego prezesami byli Libelt, St. Koźmian i 
Cieszkowski, w czasie gdy W ielkopolska siała  
się źródłem nauki i wiedzy.

Z biegiem czasu, w miarę napływu obrazów, 
zabytków archeologicznych, historycznych i zbio­
rów przyrodniczych, gmach okazał się za szczu­
płym. Od kilku lat obecny prezes wraz z za­
rządem pukał do społeczeństwa; dzisiaj w ilz i 
starania swoje uwieńczone pomyślnym skutkiem.

Towarzystwo Przyjaciół Nauk dzieli się obec­
nie na trzy w ydzia ły : literacko-historyczny, pod 
względem działalności najsłabszy, lekarski, naj­
dzielniejszy z własnym organem, p. t. „Nowiny 
lekarskie11, przyrodniczy i świeżo wskrzeszony 
ekonomiczno-prawniczy. Obecnie wyszedł 24 rocz­
nik Towarzystwa za rok 1907 i zawiera kilka 
ciekawych prac dra Krzepkiego, kustosza mu­
zealnego, dra Warmińskiego, Nikodema Pajzder- 
skiego i i. ■

Stana.ł gmach okazały w stylu polskiego baroka, 
przypominający rodzajem budowli hotel Drezdeń­
ski w Krakowie. Stanowi on najzupełniejszy kwa­
drat z frontem ku ulicy, wydzierżawionym obe­
cnie z powodów finansowych na mieszkania 
prywatne. W ejście zdobi wspaniały portal, się­
gający trzeciego piętra; cała fasada o formach 
wybitnych nadaje budynkowi charakter monu­
mentalny, co przy jego tymczasowem przezna­
czeniu na mieszkania czynszowe, było niełatwem. 
Na parterze, na lewo, mieści się sala posiedzeń, 
ozdobiona biustami zasłużonych około Towarz. 
mężów; na lewo kancelarya kustosza i sale, 
które w jednym ciągu obiegają dwa boczne i 
jeden tylny budynek. Przeznaczone są na zbio­
ry przedhistoryczne, historyczne, sztukę stoso­
waną, folklor ; etnografię. Na pierwszym pię­
trze mamy bibliotekę oraz salę dla obrazów, 
na drugiem piętrze, połączonem zewnętrznemi 
schodami z piewszem, wystawę, i gabinet szty­

chów i dalszy ciąg galeryi obrazów. Na ITI 
piętrze mieści się salon obrazów i pamiątek 
historycznych, opatrzonj gornem. światłem.

Wspaniały ten budynek wzniesiono podług 
planów i pod nadzorem architekta p. Ilojera 
Sławskiego, który wszystko wykonał bezintere­
sownie. Jego dziełem jest także znadujący się 
na ukończeniu dom Banku Przemysłowców przy 
Starym Rynku, najokazalszy w całym Poznaniu 
obecnie budynek.

‘ Muzeum Mielżyńskich posiada bardzo bogate 
zbiory, przewyższające z wielkim nakładem rzą­
du pruskiego urządzono muzeum niemieckie, któ­
rego główną atrakcyę stanowi galerya Raczyń­
skiego, przeniesiona z powrotem z Berlina."Naj­
uboższy jest stosunkowo dział etnograficzny i 
etnologiczny. Celem uzupełnienia zbiorow. a 
przedewszystkiem zebrania zanikających u nas 
coraz bardziej ubiorów ludu wiejskiego i jego 
wyrobów, wydął n.edawno komitet z inicyafywy 
radcy Franciszka Chłapowskiego odezwę do spo­
łeczeństwa, wzywającą do składania darów i 
zbierania potrzebnych środków. Nakazany jest 
nawet w  tej mierze pewien pośpiech, gdyż na 
przyszły rok zawita do Poznania niemieckie 
Towarzystwo archeologów, które . pragnie zoba­
czyć także nasze zabytki. CztonKowie zarząufi 
naszego Towarzystwa otrzymali już zaproszenie 
do współudziału w obradach, które toczyć się 
mają na gruncie ScaUe rzeczowym.

Zwrok ku lepszemu pokazuje tanże nasze 
T o w a r z y s t w o  p r z y j a c i ó ł  s z t u k  p i ę ­
k n y c h .  Do tej pory panowała w niem anar­
chia, która też smutnie się na Towarzystwie 
odbiła. Obecnie zebrał sig' już komitet, który 
przygotowuje ogólną &anacyę., reformuje sta­
tut, zapewnia wystawie obrazów byt i uznaiue. 
Mamy nadzie„ę. że niebawem ujrzymy w Po­
znaniu z b i o r o w ą w y s t a w ę  k r a k o w ­
s k i c h  m a l a r z y ,  którzy otrzymają niedługo 
zaproszenie z wyszczególnieniem wszystkich wa­
runków. Ułis.

S yta a cya  m  wsefe#£zie»
Ile p ^ w dy zawierają pogłoski o bliskiej dy- 

misyi br. Aerentbala, tiudno w tej chwili oce­
nić. Jest on wobec ciał ustawodawczych do 
pewnego stopnia piciyjjfclny. gdyż nie odpowia­
da ani przed Radą państwa, ani pr/.ed Sejmem 
węgierskim. Jedyną jego naczelną władzą jest 
korona, która zadecyduje, czy i w jakim stop­
niu bi. Aerenthal przekroczył pdzielone mu peł­
nomocnictwo.

To tylko jest rzeczą pewną, że ustąpienie br. 
Aerenthala mkogoby w Austro-W ęgrzecli nie 
zdziwiło. Niespodzianki na jakie państwo nara­
żone zostało z powodu aneksyi -Bośni i Herce­
gowiny, zapisane być muszą, bądź co bądź, na 
rachunek ministra spraw zagranicznych.

Najprzykrzejszą stroną w taktyce dyplomacji 
austryackiej jest cofanie;się jej ze stanowiska 
raz zajętego. Z początku wystąpiła ona bardzo 
hardo i właściwie z nikim móv ić nie chciała. 
W ystarczył jednak bojkot w Turcyi, aby na­
wiązała z nią rokowania. Głoszono, że mają one 
korzystny przebieg. Tymczasem turecka mowa 
tronowa przyniosła wielkie rozczarowanie. S ły­
szeliśmy dopiero co, że Austrya wyklucza mo­
żliwość finansowego odszkodowania dla Tnrcyi. 
Dzisiaj znowu utrzymuje '„Voss. Ztg.“, że roko­
wania z Turcją toczą się właśnie na tle finan­
sowego odszkodow ania.

Są to kwestye, które dzień niesie, ale ich nie 
rozwiązuje. Przez to właśnie potęguje się nie­
pewność sytuacyi, zwłaszcza gdy równocześnie 
duchodzą nas wieści, że zbrojenia po stronie 
Serbii i Czarnogóry nie ustają.

( T e l e g r .  N R e f o r m y " . )

Rokowania Austryi z Turcyą.
E e r l m ,  21 grudnia.

„Yossische Zeitung" donosi z K o n s t a n t y ­
n o p o l a  Rokowanm pomiędzy Austro W ęgra­
mi a Turcyą postąpiły tak dalece, że Austro- 
Węgry oświadczyły i ż  n i e  m o g ą  o b j ą ć  
c z ę ś c i  p a ń s t w o w e g o  d ł u g u  t u r e c k i e ­
g o , ale są natomiast gotowe do wypłacenia 
odszkodowania pieniężnego. W ysokość tego od­
szkodowania na razie me może być oznuczona_

Odpowiedź rosyjska.
P e t e r s b u r g ,  21 grudnia.

Jak donoszą „Birżewyja W iadomosti11, treść 
n o t y  r o s y j s k i e j  do Austro-W ęgier jest 
mniej więcej następująca:

Dla gabinetu petersburskiego niejasną jest 
kwestya, dlaczego gabinet wiedeński nie chce 
konferencyi przedłożyć sprawy aneksyi Bośni i 
Hercegowiny. Nota o tendencji u g o d o w e j  
pode osi, że konieczną jest rzeczą p r z e d  k o n ­
f e r e n c j ą  u r e g u l o w a ć  k o m p e n s a t ę  dla 
T u r c y i ,  S e r b i i  i C z a r n o g ó r y ,  przyczem 
n i e  ma m o w y  o t e r y t j r y a l n y c h o d s z k o -  
d o w a n i a c h .  Rząd rosyjski przyjmuje projekt 
tymczasowych rokowań w sprawie aneksyi po­
między państwami, podpisanemi na traktacie 
berlińskim.

Pieniądz serbski w Austryi.
B e r l i n  21 grudnia.

„Voss. Zeitung" donosi z B e l g r a d u :  Serb­
skie ministerstwo skarbu zawarło z tutejszem  
towarzystwem ubezpieczeń „Zadruga" umowę, 
mocą której towarzystwo to ma swoją działal­
ność rozciągnąć także na k r & j e A u s t o - W ę- 
g i e r ,  z a m i e s z k a ł e  p r z e z  S e r b ó w .  —  
Wspomniane towarzystwo już kilkakrotnie do­
starczyło rządowi serbskiemu znacznych kwot

pieniężnych na tajną propagandę wielko • serb­
ską.

Korupcya w Serbii.
B e 1 g r a d ,  21 grudnia.

Jedno z tutejszych pism ogłasza rew elacje 
o s p i z e n i e w i e r z e n i a c h ,  popełnionych 
w urzędach państwowych. Jeden z urzędników 
jest oskarżony o poszkodowanie państwa n a 
k i l k a s e t  t y s i ę c y  d e n a r ó w  skutkiem 
sprzedaży używanych znaczków pocztowych. In­
ny urzędnik miał od szeregu lat z państwo­
wych pieniędzy udzielać pożyczek osobom trze­
cim. Znaczna liczba urzędników miała sobie ze 
sprzeniewierzonych pieniędzj pobudować kamie­
nice i “ wille. Nigdy —  powiada owo pismo — 
korupcya w Serbii nie była tak wielką, jak 
obecnie.

Ooawa sułtana.
L o n d y n ,  21 grudnia.

Jak tutejsze dzienniki donoszą z K o n s t a n -  
t y n o p o 1 a, nieobecność następcy tronu ture­
ckiego, R e s z i d a paszy, podczas otwarcia p a r  
lam m iu tureckiego należy przypisać bezpośre­
dniej wskazówce sułtana, który się obawiał, że 
następcy tronu zgotowanoby większe owacye 
niz jemu samemu.

Pfzeil fersiaoil Putfj pafistunk
Jak niepewną jest sytuacja w Radzie pań­

stwa, najlepszym tego dowodem ostatnie posie­
dzenie Izby poselskiej. Nagłość wniosku o usta­
wie traktatowej, jak w niedzielnym, porannym 
numerze naszego dziennika donieśliśmy, zale­
dwie uzyskała większość dwóch trzecich głosów. 
J e d . e n  g ł o s  b y ł b y  w y s t a r c z y ł  n a  o d ­
r z u c e n i e  n a g ł o ś c i  i na wywołanie p o ­
r a ż k i  r z ą d u .  W dalszem jej następstwie by­
łoby prawdopodobnie wywiązało się albo prze 
sJemenie parlamentarne, albo gabinetowe. Rząd 
zaryzykował to głosowanie, a ryzyko, jak się 
pokazało, było większe, niż się spodziewano.

Agraryusze ponieśli klęskę. Na wszelki spo­
sób jednak okazali, że są czynnikiem w parla­
mencie, a pośrednio w państwie, z n a c z n i e  
w a ż n i e j s z y m ,  niż się spodziewano. Wpra­
wdzie zostali przegłosowani, ale przyznać n‘ale- 
ży, że znaczna ich część u c h y l i ł a  s i ę  od  
g ł o s o w a n i ; - .  »G dyby by li głusow alf so lid a r­
nie, nagłość wniosku traktowanego byłaby u- 
padła.

Dzienniki wiedeńskie i czeskie, jako najwa­
żniejszy moment ostatniej se s ji parlamentarnej, 
podnoszą r z b * c i e  k l u b u  c z e s s i e g o .  Jak  
świadczą dzisiejsze telegramy, czynią się usiło­
wania, aby utworzyć nowrą koalicyę stronnictw  
czeskich.

( T e l e g r  „N. R e f o r m y " ) .
P r a g a  21 grudnia.

W szystkie dzienniki czeskie zamieszczają po­
glądy na ubiegłą sesyę parlamentu i podnoszą 
zwłaszcza stosunki, panujące w obozie czeskim. 
Pod tytułem: .„Po nieszczęsnej kampanii" przy­
niosły „Narodm Listy" artykuł wstępny, w któ­
rym pomiędzy innemi powiedziano:
Y„Gdy wrogowie nasi przeciwko nam s+aneli, 

w obozie naszym pow*stał t a k i  c h a o s  b a b i  
I o ń s k i ,  że posłowie czescy po ukończonej kam­
panii parlamentarnej powracają do kraju w s t a ­
n i e  p o ż a ł o w a n i a  g o d n y c h  r o z b i t ­
k ó w" .

Dziennik ten wzywa posłów czeskich do zje­
dnoczenia się, gdyż tylko w ten sposób przed­
stawiciele Czechów mogą w Radzie państwa od- 
zyszać naieżący im się wpływ.

„Hlas Narody" wzywa również do utworzenia 
jednolitego, silnego klubu na podstawie progra­
mu wszechczeskiego. Organ K r a m a r z a  „Deń“ 
podaje wiadomość, że przygotowuje się u t w o ­
r z e n i e  n o w e j  f o r m a c y i  pomiędzy posłami 
czeskimi. W szyscy posłowie czescy mają utwo­
rzyć j e d e n  k l u b  na podstawie programu na­
rodowego i popierania ekonomicznych inteiesów  
stanu średniego. Nowa formacya, jak zaznacza 
„Deń", nic tworzy się na tle niepopularnych 
już dążeń do zjednoczenia, ale na podstawie 
idei k o a l i c j i  wszystkich posłów czeskich, 
którzy pragur polityki rozsądnej, unikającej 
kraucowości. Ma powstać r o d z a j  c ę n t r u m  
d e l e g a c y i  c z e s k i e j  w Radzie pinlstwa.

Furzt i Praszek
B r a g a ,  21 grudnia.

J a s  donosi klerykalny „Czech" z kół parla­
mentarnych, fakt, że byli ministrowie P r a s z e k  
i F o r z t ,  głosowali p r z e c i w k o  nagłości pro- 
wizoryum budżetowego, w y w o ł a ł  na  n a j ­
w y ż s z y m  m i e j s c u  w i e l k i e  n i e z a d o ­
w o l e n i e .  Miało podobno paść nawet wyrażę 
nie o „miedzianych czołach". Oczekiwano przy­
najmniej, że obaj ci ministrowie zrzekną się 
przynajmniej wysokiej płacy emerytalnei (!) na 
rzecz narodowych celów, ale tak się nie stało.

Na ostre wystąpienia organn agraryuszów  
„Venkov“ przeciwko stanowisku socjalistów  
wobec nagłości piowizorym budżetowego, odpo­
wiedział poseł socjalistyczny dr S o u k u p  w  
ten sposób, że wezwał przywódcę agraryuszów 
p. P r a s z k a ,  tak wrogo usposobionego wobec 
rządu dzisiejszego, ażeby wyciągnął z tego kon- 
sekweneye i zrzeki się tytuły ekscełencyi tu­
dzież wszystkich odznaczeń. Rraeryturę swoją 
niechaj di P r a s z e k ,  wedle żądania p Soakn- 
pa, przeznaczy na rzecz czeskich dzieci szkol­
nych w północnych Czechach, o ile tej emery­
tury nie chce zwrócić skarbowi państwowemu.

K o l e j  b a g d £ d z k a

Jednym z najbardziej typowych przejawów 
niemieckiego „Drang nach Gsten" jest budowa 
kolei bagdadzkiej, mającej połączyć B o s f o r  
z Z a t o k ą  P e r s k ą .  Budowę tej kolei zapro­
jektowali Niemcy. Syndykat niemiecki otrzymał 
na nią koncesję bardzo korzystną, a kapitał 
niemiecki wyłącznie pokrywał koszta budowy. 
Projekt kolei bagdadzkiej, przyjęty pierwotnie 
przez zachodnią Europę z niedowierzaniem i 
sceptycyzmem, jako niewykonalny, zaczął w  
miarę swego urzeczywistniania się niepokoić 
Frauoyę, Anglię i Rosyę, ponieważ wtedy do­
piero stałe sit; widoczaem, jaką to zdobycz o- 
siągną Niemcy przez wybudowanie tej kolei. 
Nikt jednak nie mógł przeszkodzić Niemcom 
w tej budowie, ponieważ podczas absolutnych 
rządów jeden tylko Berlin cieszył się sympatyą 
rządu suitafiskiego, który do Francji i Anglii 
odnosił się ze szczególną nieufnością.

Kolej bagdadzka zaczyna się nad Bosforem 
we wsi Hejaar Pasza i ma przejść przez Niko- 
midyę E otię , Adan, Damaszek i Aleppo, prze­
ciąć północną Mezopotamię i dotrzeć do zatoki 
Perskiej.

Początek tej drogi między Hejdar-Pasza a 
Niknm-dyą wybudowało towarzystwo angielskie 
przy skromnym współudziale kapitałów austry- 
eckich. Później jednak pod wpływem Berlina 
sułtan odebrał A jglikom  koncesję w r. 1889 
i nadał ją syndykatowi niemieckiemu, który 
nazwał się „Towarzystwem kolei anatolijskiej" 
Syndykat ten wybudował drugą część linii z* 
Nikomidyi do Kopii. W r. 1903 po wizycie ce-< 
sarza Wilkelma w Konstantynopolu koncesja* 
niemiecka została znacznie rozszerzona. Wydany 
wówczas ferman sułtansk. zagwarantował syn­
dykatowi 15.U00 fr. rocznego dochodu z kilo­
metra kolei, a nadto nadał Niemcom przywilej) 
zakładania kolonij wzdłuż całej kolei w pasie 
szerokim na 40 kilometrów, licząc od obu stron 
linii kolejowej

Teraz dopiero w Anglii i Francyi obudziy  
się poważne obawy. Prasa tamtejsza uderzyłav 
na alarm, ż e  N i e m c y  w d r o d z e  p o k o j o ­
we j  p o d b i j a j ą  c a ł ą  m a ł ą  A z y ę  i w zy-, 
wała rządy, aby ternu przeszkodziły. Niestety, 
wpływ Niemiec w Konstantynopolu był tak sil­
ny, że o skłonieniu sułtana do odebrania Niem­
com uzyskanej p rzez nich koncesji lub przy­
najmniej jej ograniczenia, nie mugło być m ow y., 
Równocześnie syndykat niemiecki, który pier­
wotnie czynił bezskuteczne starań a koło wcią­
gnięcia w przedsiębiorstwo kapitałów* francu­
skich i ang ielsk ich , stał się teraz bardzo eks­
kluzywnym i odrzucił propozycje, które mu te­
raz poczynili kapitaliści angielscy.

Dopiero przewrót, dokonany w wrew nętrzuem 
życiu Turcyi i spowodowane przezeń wzmoże­
nie, się wpływmw angielskich i francnsk.ch^ 
w Konstantynopolu, stworzyio możliwość rewi- 
zyi koncesyi niemieckiej. Obecnie oba rządy:) 
francuski i angielski, czynią już starania n W y­
sokiej Porty o du puszczenie ich kapitałów do 
przedsiębiorstwa. Starania te będą 'najprawdo­
podobniej uwieńczone pomyślnym skutkiem, p o -1 
nieważ rząd młodoturecki jest także bardzo za­
niepokojony wielkiem wzmożeniem się w d yw ów  ' 
nremieckich w A zyi Małej.

Tak więc w najbliższej przyszłości oczekiwać . 
należy powstania n o w e j  w a ż n e j  k w e s t y L  
k o l e i  b a g d a d z k i e j ,  w której Niemcy będą 
musiały zmierzyć się, naturalnie tylko w dro 
dze dyplomatycznej, z Anglią i Francją, nie 
chcących dopuścić aó tego, aby ogromny- i bar 
dzo bogaty kawał Azyi, stał się terenem eks- 
ploatacyi wyłącznie dla przemysłu i polityki 
niemieckiej.

KorderstiM w Pntzołtoakatn.
W  sobotę po południu, juz po oddaniu numeri 

pod prasę, doszła nas wiadomość o strasznem mo r - } 
derstwie, spełnionem w Paczołtowicach pud Krze­
szowicami. W obec tego dopiero w  nLdzlelnem  po- 
rannem wyaaniu donieśliśmy o t r z e c h  o f i a r a c h  
m o r d e r s t w a  Zabici zosta li. karczmarz Maurycy 
F e r  b e r ,  lat 51; jego żona Salomea, la t 62, o r a z ’ 
28-letm a służące, Magdalena Mrożkowna pochodząca 
ze w si Rudna koło Tenezvnka,

W czoraj wysłaliśm y na m iejsce zbrodni umyśl­
nego sprawozdawcę, który przywiózł nam następu­
jące informatye:

W  oddaleniu 6 km. na północ od Krzeszowic nad 
granicą rosyjską, leży w zagłębiu, otcczonem do­
okoła wzgórzami wieś Paczołtowice.

Od strony Krzeszowic i Czerny otoczone są Pa- 
czółtowice lasami od strony rosyjskiej ciągną sio 
pola po Racławice, oddalone o 1 kim. od Paezół- 
towic.

Karczma FerDerów, w której dokonano morder­
stwa, stoi n s zbiegu dróg, wiodących do Krzeszo­
wic, Oze-ny i granicy rosyjskiej. Dokoła karczmy i 
w nieznacznem oddalenia znajdują się domy mie­
szkalne, gęsto w około rozsiane. Przed karczmą 
znajduje się dość obszerny plac, z którego po scho­
dach wchodzi się do sieni domu Ferbera. Izba szyn- 
kowna mieści się po lewej Btronie, miejsce, w któ- 
rem przechowywane są napoje, oddzielone jest _ 
izby szynkowej drewnianemi całuskami, za Atóre- 
mi w głębi zns jdują się drzwi, prowadzące do sy 
pialni Fe rb ero w.

Odkrycie zbrodni
W  soootę, o godzinie 8 rano przyDył do kar­

czmy Ferberów gospodarz Tomasz Leńczowski, ca­
lem uczynienia akiegoś zakupu, zastał jednak 
d r z w i  k a r c z m y  z a m k n i ę t e  Zdrfwiony t e ę ,  
że karczma o tej pórze je st jeszcze : am mlęti
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wpadł na domysł, że pewnie w karczmie stało się 
Jasleś n feszczęście i dał o tem natychm iast znad 
wójtowi, Piotrowi P iekarctykow i. Wyważono zaraz 
drzwi karczmy, przypuszczano bowiem, że Ferberowio 
ulegli zaczadzeniu. Oczom wchodzących przedsta­
wił się straszny widok. Pod szynkwasem leżały 
z  p r z e s t r z e l o n ą  g ł o w ą  w bieliźnie z w ł o k i  
F  e r b e m ,  na progu zes, wiodącym z sypialni de 
izby szynkowej, znajdował się t r u p  F e r b e r o  
w e j  w k a ł u ż y  k r w i .  Cała izba i sprzęty po- 
bryzgane były krwią. Na szynkw&sie siały  dwa 
kieliszki, z tych jeden napełniony wódką, drngi do 
połowy, zdaje się więc, że morderca zabił Ferbera 
w chwili, gdy ten nalewał wódkę i że s p r a w ­
c ó w  musiało być co  n a j m n i e j  d w ó c h ,  sądząc 
* dwóch postawionych na szynkwasie kieliszków. 
Również musiał się wśród morderców znajdować 
ktoś dobrze znany Ferberowi, gdyż Ferber nie wpu­
szczał nigdy w nocy do karczmy obcych ludzi, a 
nawet patrolujący żandarmi, jeżeli chcieli wejść do 
karczmy, a Ferber ich nie poznał po głosie, mu 
sieli mu się pokazywać w oknie, dla upewnienia 
się, kto chce wejść do karczmy. Ferber był więc 
barJzo ostrożnym, nadto m!ał zawsze przy swojem 
łóżku nabity rewolwer i strzelbę. Ze więc owej 
kiy tycznej nocy wyszedł do szyakowui bez broni 
ł wpuścił kogoś do karczmy, dowodzi to. że musiał 
znać dobrze tego, komu drzwi otwiera. Na uwagę 
zasługuje również i ten szczegół, że czapka, w któ­
rej Ferber zwykł był wychodzić do gości, leżała 
na szynkwasie; Ferber zdejmował ją  tylko wtedy, 
gdy się ktoś zjaw ił z więcej szanowanych gości i 
kiadł ją  wedle zwyczaju na szynkwasie.

Służącej poeząTkowo nie zauważono, łóżko jej, 
mieszczące się w szynkowni, było pościelone, nie 
byto jednak siada, żeby w niem kto spał. P rzy 
daiazem oglądaniu miejsca zbrodni, znaleziono do­
piero w kącie za szafą, r o z b i t ą  toporem, w z w i e ­
r z ę c y  s p o s ó b  p o r a n i o n e  z w ł o k i  s ł u ż ą ­
c e j  w p o z y c y i  s i e d z ą c e j .  Pobryzgana krwią 
izba i ślady na podłodze świadczą, że mordowana 
służąca musiała się rozpaczliwie bronić.

Na podstawie przeprowadzonego przez żandar- 
meryę śledztwa, sytuacya w chwili morderstwa przed­
staw iała Bię prawdopodobnie w sposób następujący: 
Gdy padł strzał, zabijający Ferbera, Ferberowa na 
odgłos strzału  wybiegła w bieliźnie z sypialni, chcąc 
iść mężowi z pomocą, została jednak na progu za­
mordowana d w o m a  k u l a m i  r e w o l w e r o w e -  
m i, otrzymawszy dwie śmiertelne rany, jednę w 
pieisi, drugą w szyję (przebita tętnica). Służąca, 
która napraw iała sobie spódnicę, siedząc obok swegu 
łóżka, zerwała się wówczas do ucieczki i chciała 
,wybiedz na pole drzwiami, prowadzącemi z szyn­
kowni do sieni. Te jednak aibo były zamknięte na 
klucz, albo ktoś trzym ał silnie od zewnątrz tak, 
te  njse nie zdołała. Pobiegła więc do dalszych izb. 
do których prowadzą drzwi, znajdujące się przed 
szynkwasem, i tam  po g akownej i niewątpliwie 
dłużej trw ającej walce z bandytą, czy bandytami 
poniosła śmierć, otrzymując c z t e r y  p o s t r z a ł y  
r e w o l w e r o w e  w głowę i piersi, oraz c a ł y  
s z e r e g  r a n  k ł u t y c h  n o ż e m ,  Żf> się usiło 
wała ratować ucieczką, dowodzą krwawe ślady na 
podłodze od pokrwawionych pończoch, w których 
biegała po izbie,

Śiedztwo.
Zawiadomiona o morderstwie żandarm erya w 

Krzeszowicach, roipoczęł* natychm iast pod kierów 
nictw em wachmistrza, p Grzegorza Starego, ener- 
giezne ś'edztwo za sprawcami mordu. W ynik dc 
tycbciasowegc ueJarw a przedstawia się w sposób 
następujący W  piątek późnym wieczorem zauw a­
żono pod lasrm  w odległości kilom etra od karczmy 
Fe/berów, w kierunku Olkusz), trzech nieznanych 
mężczyzn, którzy nad czemś się naradzali. Przez 
świadków stwierdzono, że mężczyźni-~ci wydalili się 
> najbliższe) okolicy Paczółtowic około godz. 12 
w uoey w kierunku Goranie i Olkusza, leżącego 
po stronie rosyjskiej. W  tym też czasie pies ga­
jowego pod lasem w Czerń «• począł gwałtownie 
śzcz k ić  i  wyć tac, żc w aomu wszyscy się pobu­
dzili a żona gZjOW jgo otrzym ywała nawet, że sły­
szy jekieś v , o k 1 w  sieni domu.

W  sobotę rano znowu przybył do karczmy w 
R  u i  a w 1 e (stuc/a kolejowa przed Krzeszowicami) 
jjah-U młody mężczyzna, w wysokich butach rosyj- 
■kich 1 prosił, aby ma dano czernidła do butów, 
itó rem  począł zasmarowywać na butach jakieś pla- 
Jflf, Na pc Hesko prawym zauważono u przybysza 
Mady krwi.

W  tym czaoia wszedł do karczmy egzekutor po­
datkowy w mundurze służbowym, na którego widok 
nie ijom y bardzo się zmięszał i zaraz opuścił 
la r z m ę .  Pg^niej widziano owego mężczyznę na sia- 
cyi kolejowej w Rudawie, .g d z ie  manipulował coś 
fikołc stadni, obmywając sobio zapewne ślady krwi. 
Następnie kupiwszy ^iłet kolejowy do Krakowa nic 
przy kasie okisnfa, ale w mieszkaniu kierownika 
# & y i, "djeehał pociągiem, idącym 9 1/ ,  przed poła- 
fcfrm  do Krakowa. — Charakterystycznem  je st ró ­
w nież to, 2e mężczyzna ów, mimo widocznego n a­
pisu ną siacy i Rudawa, zapytyw ał się włościan cze­
kających na pociąg, czy tu ta j jest Rudawa.

f e  wszystkie okoliczności dowodzą, że się ma w 
tym w yrsdku do czynienia z jednym ze upó'ników 
Btaran, dokonanego w Paczółtowicach, i że ów męż- 
ssy na pochodzi prawdopodobnie, tak, jak i jego 
spcflnicy, z Królestwa Polskiego.

Z a m o r d o w a n y  Ferber utrzymy w ul stosunki 
a  p r z e m y t n i k a m i ,  którzy swój proceder pro­
wadzili na w ielką .kalę, Zakopywali oni w Galicy i 
większą ilość towarów, które następnie przemycali 
przez granicę. Zdaje się więc, że mordercy pucho- 
jdsą ze stery tj  eh przemytników. Ile i co mordercy 
zrabowali, dotąd nie zostało stwierazonem.
} 'Wachmistrz żandarm eryi p. Grzegorz S tary , ma­
jąc na oku ślady kierunku ucieczki zbrodniarzy, 
ndai się natychm iast do Krakowa i tu  poczynił 
odpowiednie fcroai w dyrekcyi policyi, celem poszu­
kiwania, czy ów nieznajomy, który wyjechał z Ru- 
Jawy, nie zostanie odszukany y* Krakowie. T ru  

tdniejszą będzie sprawa ze wspólnikami, Którzy z pewno­
ścią umknęli za granicę. Na miejsce zbrodni przybył 

.wczoraj z ram ienia krakowsKiej dyrekcyi poiisyi 

.inspektor policyjny p. Jakób Karcz, który prowa­
dzi na miejscu śledztwo. W czoraj popołudniu zje­
chała na miejsce zbrodni komisya sądowo-lekarek, 
z ram ienia sądu Krzeszowickiego, złożona z sę­
dziego śledczego K o p f a , lekarzy rzeczoznawców 
dra D u r y  [ ar a W a l k o w s k i e g o  oraz proto­
kolanta p. S ł o w i k a .
i Po szczegółowych oględzinach miejsca zbrodni 
dok nano sełccyl na osobach zabitych, poczem mie­
szkanie Ferberćw  opieczętowano i przed domem 
pozostawiono straż.

Pogrzeb.
W czoraj popołudniu odbył się pogrzeb Ferberów. 

Na ] ogizeb zjechało się bardzo wielo znajomych 
1 krewnych Ferberów, oraz licznie zgromadzili się

włościanie. Zwłoki złozono w dwóch białych trum ­
nach i odwieziono do Trzebini na cm entarz żydow ­
ski. Dziś po południu odbędzie się pogrzeb służącej 
Hroźkówfloj, z kostnicy na miejscowy cmentarz.

Wiadomość o morderstwie szynko rozeszła się 
po wsi I okolicy, wywierając wszędzie w strząsają­
ce wrażenie Na miejscu zbrodni przez dwa ubie­
głe dui gromadziły się tłum y włościan, a zwłaszcza 
żydów z całej okolicy, którzy furmankami zjeżdżali 
do Paczółtowic.

W czoraj na miejsce wypadku przyjechało ró­
wnież kilkanaście osób z Krakowa. Zamordowany 
Ferber był bratem kupca z Krakowa, Joachim a 
Ferbera, w łaściciela znanego kiosku z owocami 
okoio dworca kolejowego.

Wobec zbliżającego się 
Nowego Roku 

i zwiększonego w tym terminie ruchu wysyłko­
wego, upraszamy o możliwe —

najwcześniejsze
zgłaszanie prenumeraty, czy to bezpośrednio pod 
adresem: „ A a m  i n i s t r a c y a  N o w e j E e f e r -  
m y  w K r a k o w i e '  -  czy też za pośredni 

ctwem agencyj.
Warunk prenumeraty ogłoszono w n a g ł ó w ­

k u  d z i e n n i k a .
Prenumeratorzy „Nowej Reformy" nabywać 

mugą dwutygodnik lwowski

: „NOWE MODY1*
po zniżonej dla nich cenie: rocznie 9 K- 60 h- 
półrocznie 4 K. 30 h , kwartalnie 2 K. 40 bal., 
wraz z przesyłką.

Administracya 
„ N o w e j  Re  f o r m y " .

K r o n i k a .
K r a k O w ,  21 grudnia 

kiermasz gwiazdkowy. Ruchliwa sekeya odczy­
towa „Ogniska nauczycielskiego" w Krakowie urzą­
dziła w salach „Ogniska" w dniu wczorajszym 
wielki Kiermasz gwiazdkowy. Obszerna sala zapeł­
niona była pięknemi i praktycznemi podarkami 
gwiazdkowemi: były tu ta j di-zewka obwieszone naj- 
rozmaitszemi świecidełkami i ozdobami, wyrobionemi 
wyłącznie rękam i nczenic i uczniów, były hafty, 
przedmioty włóczkowe i atlasowe, były różne przed­
mioty drzewne, wyrobione przez uczniów na nauce 
slojdu, inne stoły zapełnione były książkami i wy­
dawnictwami dia młodzieży itd. Szczególną uwagę 
zwracały lalki, od najmniejszych, zrobionych zgra­
bnie zgrabnie z włóczki, aż do naturalnej wielkości. 
Szczególnie dwie lalki podobały się ogólnie, dzieło 
pp. Antoniny Aiądrzykowskiej i Jadw igi Skwar- 
czyńskiej, uczenie nauczycielki p. Konczyńskiej w
szkole im. św. Jadwigi. Sekeya odczytowa „Ogni­
ska nauczycielskiego" w ytknęła sobie dwa celo: nie 
donuścić na kiermasz żadnego przedmiotu, któryby 
nie wyszedł z rąk  młodzieży szkolnej, a drugi, po­
kazać naszej publiczności, że łatwo możemy mieć 
duży wybór pięknych, praktycznych, a bardzo ta ­
nich podarunków gwiazdkowych, własnego wyrobu, 
więc bojkot obcej tandety przeprowadzić łatwo przy 
dobrych chęciach i zrozumieniu obowiązków obywa­
telskich. Tendencyę nauczycielstwa krakowskiego 
przyjęła publiczność ze szczerą sympatyą. Lokal 
„Ogniska" roił się od starszych i młodzieży przez 
cały dzień, a przedmioty wystawione na kiermaszu 
praw ie rozebwylano. Początek, choć może trochę 
późno uczyniony został, na lia g i rok w żadnym 
obywatelskim domu niech się nie ukażą na drzewku 
pruskie świecidełka, niech żadne dziecko nie otrzyma 
zagranicznej zabawki iub podarku. I  jedne i drugie 
mamy tanie, ładne, i liczne ojczystego wyrobu.

Kiermasz gwiazdkowy wspomógł fundusz sekcyi 
odczytowej „Ogniska nauczycielskiego" w szczegól­
ności fundusz na popołudniową uczelnie dla dzieci, 
pozbawionych opieki domowych. Uczelnię taką za­
łożyła sekeya w połowie listopada na razie dla u- 
czenic, później druga powstanie dla chłopców Je s t 
to rodzaj ochronki popołudniowej, gdzie dzieci szkol­
ne pod opieką i nadzorem nauczycielskich sił spę­
dzają pożytecznie czas popołudniowy, przygotowując 
się do lek c ji szkolnej, ucząc się rożnych rzsezy  
praktycznych lob bawiąc się w gry towarzyskie. 
W  miarę funduszów uczelnie obejmą coraz więcej 
abogiej młodzieży szkół Jadowych. Dziś korzysta z 
niej 80  uczenie,

Loterya gospodarcza. Loterye spożywcze, arzą- 
dzano przez kom itet pan na dochód aomu pracy na 
Kazimierzu, pozostającego pod opieką Sióstr Miło­
sierdzia, stałv  się niejako trądy cyą. W czorajsza 
loterya gospodarcza odbyła się w Ujeżdżalni woj­
skowej przy ul, Zwierzynieckiej o godzinie 2 po 
południu. Stoły i kramy loteryjne przepełnione były 
różnego rodzaju cennymi iantam i, p rzeaew szystkhm 
przedmiotami i artykułam i spożywczymi, wędlinami, 
dziczyzną, drobiem i ptactwem, flaszkami wina, wó­
dek, likierów, soków itp. Oo piąty los wygrywał, 
to też losy rozkupiła szybko licznie przybyła pu­
bliczność i praktyczne fanty  poniosła do domów. 
W czasie loteryi przygryw ała orkiestra 13 p. p. 
Dochód z loteryi wcale pokaźny.

Opłatki pruskie. W skutek wiadomości pudanych 
przez prasę, że w k ra ju  naszym rozpowszechnione 
są opłatki praskie, L iga pomocy przemysłowej pro­
si wszystkich większych i mniejszych wytwórców 
opłatków, o podanie swojego adresu i zakresu pro­
dukcji (pod adresem B iura L ig i pomocy przemy­
słowej ®wów— Chorążezyzna 27).

Z Tow. sztuk pięknych. W czoraj odbyło się 
pod przewodnictwem dra K. M. Górskiego posiedze­
nie dyrekcyi Towarzystwa, na któiem  dokonano 
dorocznego zakonu dzieł sztuki do rozlusowania 
mi.;dzy członków. Zakupiono ogółem 34  dzieł za 
cenę 9400  koron.

W  liczbie zakupionych jest kilka obrazów p ier­
wszorzędnej wartości, jak  n. p. W  e i s s a  „Koło
rodzinne", F i l i p k i e w i c z a  „K rajobraz", R  u o- 
Cz . u k a „A kw aforty", S i c h u l s k i e g o  „Dwór", 
W o d z i n o w s k i e g o  „G ra w k arty " , C z a j k o ­
w s k i e g o  St. „Roztopy". G a ł k a  „Potok w zi- 
mfe", K r a s n c w o l s f e i e g o  „Madonna", K o t o ­
w s k i e g o  „M artwa n a tu ra " . Zakupiono nadto po­
mniejsze onrazy i studya pp.: Karpińskiego, Pro* 
cujłowicza, Skoczylasa. Samlickiego, Żelechowskiego 
i t. d.

Z resursy urzędniczej. W e czw artek 24 b m. 
urządza wydział u r o c z y s t o ś ć  o p ł a t k a  dla 
członków i ich rodzin, Początek o godz, 1 2 1/J po 
południu. L ista  wyłożona u kursora. Zgłoszenia na j­
później do środy

W  dzień św. Sylw estia, tj. we czwartek 31 bm 
odbędzie Bię zabawa taneczna. Stroje dla pań spa­
cerowe, dla panów balowe. Muzyka wojskowa 13 
p. p Początek o g. 9 wieczór. Zaproszenia wy daje

sekretaryat resursy codziennie między godz, 7 a 
S wieczór

Aresztowanie groźnego włamywacza. W  nocy 
z piątku na sobotę popełniono b^adziez z włama­
niem do sklepu W ilostosera przy ulicy Krowoder­
skiej. Niewyśledzony na rbzte sprawca zabrał z ka­
sy sk;epu gotówki około 120 koron, oraz wiele to­
warów kolonialnych, jak  cukier, czekolada, różne 
trunk i i t. p., razem na szkodę około 200  koron.

W czoraj polieya aresztowała sprawcę tej k ra­
dzieży. Je s t to 19 la t liczący, bez żadnego zaję­
cia, Józef Rozenaj. M udy ten, lesz już mający 
krym inalną przeszłość za sobą, chłopak, w łaśnie 
przed paro dniami puszczony był na wolną stopę 
z sądu karnego, gdzie zostawał uwięziony pod za­
rzutem włam ania do jednego z mit zkań pryw at­
nych, przy nlicy M orgensterna. Do kradzieży tej 
Rozenaj nie chciał się przyznać, obecnie jednak, 
z okazyi powtórnego uwięzienia za włam anie do 
Wildstossera, znaleziono w posiadaniu Rozenaja 
różne przedmioty, pochodzące z kradzieży przy ul. 
Morgensterna, jak  np, pierśeionki i t. p., które po- 
szkodow ani poznali jako swoją własność.

W raz z Kozenajem aresztowano jego wspólnika, 
Józefa Jaron ia , za dalszymi uczestnikam i kradzie­
ży, pod wodzą Rozenaja, śledzi polieya.

Rozenaj, aresztowany wczoraj, gdy widział, że 
dla jasnych dowodów jego winy już się nie wywi­
nie z rąk  sprawiedliwości, z humorem zawołał: „no, 
teraz zatańczą ze mną ładną koło m yjkę"!

Rozenaja i Ja ron ia  pe śledztwie policyjaem od­
stawiono do sądu karnego 

Przytrzymacie szajki uodziei. W  ubiegły
czwartek przytrzym ał? źanuarm erya z Dębnik trzech 
młodych włóczęgów, którzy grasowali w gminach 
podmiejskich i z wielkim spryten i Zuchwałością 
okradali mieszKańców. Są to bracia: 17 -letni W ła­
dysław Zięba i 20-leuii Andrzej Zięba, oraz 20  -letni 
Kazimierz Rudziński, wszyscy z Ludwinowa, indy­
widua, mimo młodego wieku, znam z nałogowego 
trudnienia się kradzieżami i w ielokrotnie karano, 
Szajka ta  dobrana w ciągu jednego dnia 17 b. m. 
zdołała doKonać szeregu Kradzieży. Dotychczasowe 
śledztwo wykazało, że w tym dniu w południe wła 
mali się w Ludwinowie do m ieszkania p. Józefy 
Pietruszkowej, Bkąd skradli kolczyki złote i  kilka 
innych przedmiotów. S tąd u d a li ' się do Dębnik, 
gdzie w mieszkaniu p. Ja n a  Badacza skradli kołdrę, 
dwie brzytwy, naczynia kuchenne itd. Zachęceni 
powodzeniem poszli dalej do Zakrzówka i tu  okra­
dli p. Karolinę Friedmanową, zacierając je j garde­
robę w artości około 150 koron. Ale i na tem nie 
poprzestali. Uchodząc z łnpem w kierunku Kape- 
lanki za Podgórzem napoikałf Izraela Preisa, ja d ą­
cego wozem z Podgórza do Swoszowic i ściągnęli 
mu z woza koszyk z winem, ubraniem i w iktuała­
mi. Tych czterech kradzieży aopuscili się w ciąga 
pięcia godzin. Swiaaczy to o dużej zuchwałości 
młodych złodziei. Odstawieni zostali do aresztów 
sądu powiaiowego w Podgórzu.

Zbrodnia czy  w y p a d e k ?  Pod powyższym ty tu ­
łem donieśliśmy w niedzielnym porannym numerze
0 znalezieniu w nurtach rzeczki W ilgi koło Lu 
dwinowa zwłok wyrobnika Szczepana Lacha. Do­
chodzenia, prowadzone przez posterunek żandarm eryi 
w Dębnikach, w szczególności" przez plutonowego 
żandarm a p. BorowicLiego i zebrane szczegóły, 
zdają się potwierdzać, że Lach je st raczej ofiarą 
swej własnej nieostrożności, niż zbrodni. Na miejscu 
była w sobotę komisya sądowo-iokarska z Podgó­
rza z udziałem sędziego śledczego dra Bartm anna. 
Komisya nie skonstatowała na zwłokach żadnych 
podejrzanych obrażeń lub zna :dw. Skaleczenia pal­
ców powstały przy upadku. Łach objawiał w osta­
tnim  czasie pewien rozstrOj umysłowy. Dawniej 
handlarz Łydła, porzucił zajęcie, niczem się nie 
zajmował, błądził tylko bezwiednie po gminach 
podmiejskich, żyjąc z tego, co ma dała ręka litości­
wa. W  piątek wieczorem widzieli go mieszkańcy 
Ludwinowa, między nimi polieyant gminny, jak  błą­
dził pc ulicach, śpiewał, płakał, klękał na środka 
gościńca i modlił się itd. W idocznie błąkał się w 
ten sposób do późnej nocy, zaszedł do Ludwinowa
1 tu  w ciemności potoczył się z wysokiego i spa­
dzistego brzegu W ilgi do wody, gdzie poniósł śmierć. 
Rano w sobotę przechodnie zauważyli trupa w rzece 
i zawiadomili o tem żandarmeryę. Łach liczył la t 
około 52. Miał rodzinę na Półwsiu Zwierzynieckiem, 
ale z nią nie mieszkał.

Wi  k r a k s a .

Tarnów, 20 grudnia. (Ściąganie podatków. Mó­
wnica telefoniczna. Otwarcie czytelni ludowej. Kon­
cert. Stowarzyszenie sług państwowych. Zapiski po- 
licyjueł. Źe władze przy ściągania podatków nio 
liczą sie z żadnemi względami —  to rzecz stara. 
Świeży przykład postępowania tego mieliśmy pod­
czas wypłaty pensyj urzędnikom z początkiem bm. 
Praw ie wszystkim urzędnikom b< .ągnięto nadwyżki 
podatkowe, wynoszące nioiaz kilkadziesiąt koron. 
Zamiast podatek osobisto-dochodowy rozdzielić ró ­
wnomiernie na każdy miesiąc, władze upraszczają 
sobie m anipulację w ten sposób, żo sta rą  normę 
podatku z poprzedniego roku przenoszą- na rok na­
stępny, a nadwyżkę wynoszącą nieraz kilkadziesiąt 
koron ściągają odraza w grudniu. I  dzieje się to 
teraz w czasach szalonej drożyzny.

Nareszcie po długiem czekaniu otwarto w tu te j­
szym magazynie kolejowym puuliczną mównicę te ­
lefoniczną, k tóra zwłaszcza dla św iata kupieckiego 
posiada pierwszorzędna znaczenie.

W7 ubiegłym tygodniu tutejsze towarzystwo oświaty 
ludowej otworzyło czytelnię ludową w gminie 
Gumniskaeh pod Tarnowem. Otwarcie czytelni od­
było się uroczyście. Przem aw iali: pp. Szabłowski, 
nauczyciel sem. i ks GórKa.

Staraniem  biura koncertowego M. T urka odbę­
dzie się w najbliższej przyszłości koncert H enryka 
Melcera, dyrektora konserwatoryum warszawskiego 
i W acław a Kochańskiego,

G rapa sług państwowych odbyła onegdaj walne 
zgromadzenie, na któretu wybrano wydział, p rze ­
wodniczącym wybrano Ziółkowskiego, zastępcą prze­
wód. B ednarza; do wydziału weszli pp. Broda, Du 
da, Urbanik, Solak, Chmura, Zacios, S talica i J u ­
szczyk; do komiayi kontr. Srebro, Ząoek i F irlit 
Na zgromadzeniu p Ziółkowski postawił wniosek, 
aby członkowie sprawili sztandar, cc zebrani uchwa­
lili jednomyślnie.

Polieya tarnow ska aresztowała w ubiegłym ty- 
gudniu szereg indywiduów, przyłapanych na k ra ­
dzieży, między nimi: Ja n a  Kudłę, Józefa Grochow­
skiego, Józefa Gemzę, Michała Musiała, Stefana 
Szucha i Józefa Kozłowskiego.

Novjy Sącz, 19 grudnia. (Budżet miasta. K ry­
nica miastem.) P ro jek t budżetu miejskiego n a  rok 
przyszły wynosi: wydatki 411 .355  K  52 hal., do­
chody 347.050 K  46  hal., okazuje się tedy niedo­
bór 64.325 K  06 hal. Na pokrycie niedoboru 
uchwalić ma R ada m iasta: 1) 25 proc. dodatku 
gminnego do podatków bezpośrednich, t. j. 42 .881  K

60 hal.; 2) 50 proc. nodatkn do podatku konsum- 
cyjnego od mięsa 19,575 K ; 3) 50 proc. od wina 
2200  K; razem 64.656 R  50 hal. Powstanie więc 
nadwyżka 331 K  4 4  hal.

No tegorocznej kauencyi sejmowej nchwalono pod­
nieść Krynicę-zdrój do rzędu miast. Uchwałę se j­
mową przedłożono już do sankcyi m orarszej. Gdy 
tc nasiąp i dotychczasowa B ada gm inna zostanie 
rozwiązaną i utworzone będą dwie Rady w K ry­
nicy: wsi (gminie ruskiej) i w Krynicy-zdroju w pol­
akiem mieście. ? — r

Zakopane, 20 grudnia. Zakopański oddział n a r­
ciarzy Tow, tatrzańskiego, otw iera w dniu 25 
b. m. dia wszystKich dostępny kurs jazdy na n a r­
tach. Człunkowie odaziału korzystają z kursu bez­
płatnie. Osoby do oddziału nie należące, płacą 
cztery kor. (z prawem uczęszczania po zamknięciu 
kursu właściwego, na zbiorowe ćwiczenia przez całą 
zimę). Przewodnicy ta trzańscy  piaeą 1 koronę.

Sucha 20 grudnia. W czoiaj o tw artą tu  została 
trzydniowa wystawa „Mody P olsk ie j”, urządzona 
staraniem  miejscowego Tow arzystwa Pomocy prze­
mysłowej wraz z współudziałem krakowskiego Kola 
artystek  polskich i makowskiej krajowej szkoły 
hafciarskiej. W ystaw a ta  złożona je st przeważnie 
z pomysłów na ubiory wieczorowe i balowe, wyko­
nane wyłącznie z tkanin  lnianych krajowego wy­
robu. ;

Sanok, 20 grudnia. Dnia 1 lutego odbędzie się 
w salach tutejszego „Sokoła" b a l  p r a w n i k ó w  
Komitet dokłada wszelkich starań, aby zabawa ta  
pod wszelkim względem wypadła udatnie i była 
punktem kulminacyjnym tegorocznego karnawału. 
Spodziewany je s t również zjazd okolicznego oby­
w atelstw a oraz urzędników. Z dniom 27 btu. roz­
pocznie komitet rozsyłanie zaproszeń, po które zgła­
szać się również można do bekretarza komitetu dr 
Adolfa Sowilskiego, adjunkta sądowego w Sanoku.

Przemyśl, 20 grudnia. (Samobójstwo żołnierza. 
Raut. Fałszyw a wiadomość). IV sobotę 19 b. m. o 
godz. 6 nad ranem zastrzelił się żołnierz Horo- 
szniańsk*, służący w 13 komnanii 10 p. W  spra­
wie przyczyn samobójstwa lozpoczęly władze woj­
skowe energiczne śledztwo.

Raat- stowarzyszenia izr. pań dobroczynności od­
był się wczoraj wieczorem w salach „Sukoła" przy 
dość znacznym ndziaie zaproszonych gości.

Wiadomość, podana przez wiedeńską „Z eit“, ja ­
koby aresztowano tu  dwóch Serbów w mundurach 
oficerów ausUyacklch w chwili kiedy szpiegowali 
koto fortu, okazuje się nieprawdziwą. Aresztowa­
no wprawdzie jakieś dwa indywidua, ale okazało 
się, żo są to galicyjscy „włóczykije".

Z e

Konfiakąta wydawnictw gwiazdkowych. Cen­
zura warszawska skonfiskowała dwie nowo wydane 
na tegoroczną gwiazdkę powieści historyczne dla 
młodzieży W alerego Frzyborowskiego pod tytułem
„Grom Maeiejowicki" i „R eduta W oli".

W  zeszłym roku tegoż samego aucora powieść 
„B itw a pod Ostrołęką" ulogła również kounskacie.

Zamach, z  S o s n o w c a  donoszą, że w sobotę 
wieczorem zabity tam  został na nlicy wytrzałem  z 
rewolweru strażnik  ziemski. Zabójca zbiegł.

Warownia bandytów. Polieya w Pradze dowie­
działa się przypadkowo o istnieniu prawdziwej wa­
rowni bandytów tuż pod miastem. Onegdaj przybył 
do jednego z komisaryatów policyi młodociany wy- 
robrik  Józef Muller i doniósł, że niejaki H rd lhzka 
chciał go zastrzelić. W  ciągu przesłuchania zeznał 
Ilrdliczka. że Muller je s t jego przyjacielem i że c 
baj do spółki z innymi towarzyszami popełnili uały 
szereg kradzieży rozmaitego rodzaju. W  ostatnich 
dniach wszyscy powzięli zam iar zamordowania i ob­
rabowania woźnicy, któ^y zajęty je s t w firmie dra 
Zazka i często wozi większe kwoty pienieźne. —  
Rozmaite przedmioty, pochodzące z kradzieży, prze­
chowane są w jaskini jednego ze wzgórz podmiej­
skich. Komisya policyjna udała się natychm iast na 
wskazane miejsce i odkryła obszerną i niedostępną 
jaskinię, urządzoną jaKby pomieszkanie. Znajdowało 
się tam  wieszadło na rzeczy, wielkie zwierciadło, 
przyrządy do herbaty i rozmaite inne przedmioty 
codziennego użytku, ZnaJeziuno tam  naw et znaczną 
liczbę powieści kryminalnych Łóżek nie było, ty l­
ko wcale wygodne legowiska ze słomy i naw et zna j­
dował się pokojowy klozet najnowszej konstrukcyi 
Oczywiście nie brakło oofifcych zapasów żywności. 
Z pośród toj bandy rzezimieszków uwięziono już 
pięciu, pomiędzy nimi jednę dziewczynę, a miano­
wicie siostrę Mullera. Stwierdzono później, że gdy 
Aliiller zeznawał w biurze komisarza policyi, Hrdli- 
czka i Bartosz chcieli go zastrzelić przez okno, i 
już skierowali do niego rewolwery, ale spłoszyli ich 
przechodnie.

Pożarty orzez w ilki. P asto r ewangielieki, F ry ­
deryk H eckert z Schassburga w Siedmiogrodzie, ja ­
dąc powozem pośród pól, u jr z a ł ' goniące za nim 
stado wilków, W  kilku minutach wilki otoczyły po­
wóz. P asto r strzelił do nich i położył jednego w il­
ka, inne zaś umknęły. W idząc to pastor, zapragnął 
koniecznie zastrzelonego wilka zabrać, wysiadł więc 
z powozu i udał 8ię pieszo na odległość około 100 
kroków, gdzie leżał wilk. Tymczasem kunie spło­
szyły się i poniosły. W ilki, które zatrzym ały się 
w pewuej odległości, u jrzały pastora sami go i na­
tychm iast rzuciły się na niego. Gdy parobek, po­
skromiwszy konie, powrócił na to miejsce, u jizał 
już tylko resztk i zwłok pastora.

Y/łamanie Się do biblioteki. Do miejskiej bi­
blioteki w Rzymie im. W iktora Em anuela w „Col- 
legio Romano" włamali się nie wy śledzeni dotąd 
sprawcy-, rozbili kasę i z a b itł i z niej 14 tysięcy 
lirów. Następnie włamywacze usiłowali wyważyć 
drzwi dc Muzeum, ale służba spłoszyła icb. —  Zło­
czyńcy zbiegli na razie bez śladu

Skandal w Akademii. Ja k  donosi „M atiu", na 
ostatniem posiedzeniu Akademii umiejętności w P a ­
ryżu powstała skandaliczna burza. Imieniem komi- 
syi, wyznaczonej z ram isnia rządu francuskiego, 
przewodniczący jej, profesor Bouchard, zdawał 
sprawę z pytania, czy lekarze wogólo, czy też ty l­
ko specyaliści mogą ogłaszać, że się zajm ują radio- 
graficzncmi metodami leczenia. Gdy Bouchard za­
czął odczytywać swoje orzeczenie, obecni fizycy 
podnieśli hałaśliwo protesty z oowoilu, ża, ich nie 
wezwano do prac w koir.,syi. Gdy hałas coraz bar­
dziej zaczął się wzmagać i przybierać formy skan­
dalu, Bouchard przerw ał posiedzenie a równocześnie 
oświadczył, że składa godność przewodniczącego 
komisyi, tudzież prezydenta Akauemii.

Cyniczny morderca. Powszechną sensacyę wy­
wołało w Paryżu morderstwo, dokonane z wielkim 
cynizmem. Renó Hallot, były nauczyciel szerm ierki 
w 4  pułku strzeluów afrykańskich, ożenił się w 
r. 1890 z dwudziestoletnią panienką bardzo zamo 
żnych mieszczan paryskich i założył w Paryżu 
w iniarnię w Palais Royal. Rallotowie mają 17 le­
tniego syna, który w ostatnich czasach musiał 
często staw ać w obronie matki przeciw brutalności

ojca, oddanego nadużywaniu alkoholu. Przedwczoraj 
znaleziono zwłoki Ilallotowej w piwnicy. Okazało 
się z dochodzeń, żo udusił ją  mąż, który w śledztwie 
przyznał się do czynu i w yraził ubolewanie, że nie 
miał czasu zabić syna. Lokatorowie domu, gdzie 
mieszkał Hailot, chcieli go zlinczować i polieya 
z trudom zdołała go obronić. H allot przed la ty  na 
konkursie pięknych mężczyzn o trzjm ał pierwszą 
nagrodę.

Łefrauaacya. w  kasie m iasta Neapolu odnryto 
defraudację na 175 .000  lirów. Sekretarz m agistia 
tu, sprawca sp rzen iew ierzen i, umknął.

Wilkowice miastem. "Wedle telegramu, -  który 
z W iednia otrzym ała rep rezen tac ja  gminna W ilko­
wice na Śląsku, zostafy W itkowice na mocy roz­
porządzenia cesarskiego podniesione do rzędu miast. 
Gmina ta  wzrost swój zawdzięcza przemysłowi, 
zwłaszcza tam tejszym  hutom żeiaza. W  r 1335 
były W itkowice wioską, liczące 199 mieszkańeów
i 36 domowy w r. 1880 miały już 2.591 miesz­
Kańców, w r. 1900 liczba ta  wzrosła do 19 132, 
obecnie do 25.000.

Śm iertelne zapasy, W  mieście czeskiem Asch 
w sali tamtejszego klubu atletów odbywały się za­
pasy siłaczy, pomiędzy którymi w ystąpili do w alki
Jan  Fedra, nagrodzony atleta, tudzież 19 letni
monter Fryderyk W anjek. Po krótkiej walce F edra 
wedle legur położył na oba ram iona W anjeka, któ­
ry  jednakże pozostał na ziemi bez przytomności. 
Lekarz przez dw-ie godziny pracował nad przywró­
ceniem mu przytomności, ale bez skutku. W anjek, 
przeniesiony do szpitala, zm arł tam  w pół godzi- ‘ 
ny. Zwłoki, na których nie widać żadnych zewnę­
trznych znaków, będą oddane do obdukcji lekar- 
saiej.

„Osserwatore Romano", znany dziennik papie­
ski, przestanie wychodzić z dniem 1 stycznia 1909 
r.; o czem redakcj-a oerzjm ała zaw iadomienle cd 
kardynała sekretarza stanu, Merry dcl T ai. Człon­
kowie redakcji m ają otrzymać inne zajęcie.

Krwawy napad rouatniko w. Ja k  donoszą z Rzy­
mu, tłum  około 300 robotników napadł w mieście 
Pollonta na piekarnię i zupełnie je zniszczył. W  
starciu z polieyą, k tóra z tego powodu wystąpiła, 
odniosło rany  7 osób.

Z ruchu kobiecego w Turcyi. —  Jak  donoszą 
dzienaiki, fem inistki tureckie w K onstantynopola za­
żądały, ażeby Im dano do rozporządzonia zakrato­
waną lożę w parlamencie podczas jego obrad. —  
G djby  im odmowiono tego prawa, które posiadają 
kobiety chrześcijańskio, feministki tureckie wzorem 
sufrażystek angielskich grożą burzliwemi demon­
strac jam i przed gmachem parlamentu.

Artystyczne pocztówki. P. J .  Czarnecki z Wie­
liczki, w wydawnictwie swych prawdziwie a r ty ­
stycznych pocztówek nio ustaje w pracy. Co kilka 
miesięcy wydaje nowa serye, coiaz ba-dziej in te­
resujące. Obecnie wyszło ich kilkanaście, a nazwi­
ska Jol. F aia ta , W ojciocha W eissa, W łcdz. T et­
majera, Ja n a  Skotnickiego, P io tra  Stachiewicza,
Ylastim ila Hoffmanna, H enryka Szczyglińskiego, 
A. Augustynowicza, Ferdynanda Ruszczyca i t. d . — 
mówią samo za siebie, W okresie przedświątecznym 
bardzo przydatną będzie serya W łodz Tetm ajera 
z odpowieaniemi napisami. Z pewnością publiczność 
naEza zakupywać będzie kartki, a ostro występo­
wać przeciw podawania pocztówek berlińskiego wy­
robu, co już rzadko, a przecież jednak, w niektó­
rych sklepach krakowskich, jak  skonstatowaliśmy 
się zdarza.

Zmarli.
Edward K a e m p t, kapitan przy komendzie kor­

pusu w Przemyślu, zm arł tam w 50  roku życia.

Dla żołnierzy w Bośni P. Fraiic.szck Machaiski. ła- 
ściciel firmy lo t  oni Hawelka, złożył w komeiu’, ;ie ko - 
pusu beczułkę nalewki i IDO koron na „gw ljidię" dla 
-ołnierzy 13 pułku piechoty, wysłanych do Bośni.

Mianowania. Ministei spraw wewnętrznych zamiano wi 
starszego komisarza powiatowego Aleks. Eminowicza sta­
rostą na Śląsku.

Repertoar Teatru miejskiego w Krakowie.
W  poniedziałek: „Dun Kisi ot".
>Ve wtorek: „Don ffiszot".
We s'rode: „Dziady".
W" czwc.rtek teatr zamknięty.
W piątek: „Noc listopado' a"^
IV sobotę po południu: „Kościuszko pod Racławica­

mi"; wieczór: „Car Samozwniec".
W niedzielę po południu: „Betleom polskie"; wiocz.: 

„Noc listopadowe". ■ .
Z kalendarza. We wtorek 22 grudnia: Zenona żołn. i 

Honorata m .;'w n środę 23 grndaia: Wiktoryi i Migdo- 
na; we czwartek 24 gruania: Wigilia, Adama i Ewy.

W schód słońca 'JJ giudnia o godzinie 7 min. 39, zachód 
0 g, 3 m 35; długość dnia 3 godzin min. 0.

Z krakowskiego ouse ‘wato yum. I-uia 20 grudnia ter­
mometr doszedł od — 0 1  do 4* 2 3  C.; — barometr 
podnusił ’ ię.

Dnia 21-go grndn.a o godzinie 7 rano stas barometru 
752 4 mm., termometru — 0 6 C.; wiatr półm-wschodni.

Biuro państwowego inspektoratu piwnic w in­
nych dla zachodniej G alic ji znajdu,e się w K ra­
kowie przy ul. S i e m i r a d z k i e g o  1 .3 . Godziuy 
urzędowe dla stron interesowanych w poniedziałki 
i soboty od 1 0 — 1 w poładnie, o ile w te  dni» 
przypadają święta.

Dział ekonomiczny.
X  ,W isla!l p. S tap iń sk ieg o  Towarzystwo ubezpie­

czeń p. Stapińskiego „W isła" wchodzi w życie. 
Towarzystwo według sta tu tu  operować ma w Ga- 
licyi, Bukowinie i na Śląsku Fundusz zakładow y 
wynosi 16C.OOO kor. i jest rozdzielony na 300  u- 
działów po 500 kor Fundusz ten służy do pokry- 
cia kusztów założenia Towarzystwa- oraz jako fuu- 
dusz gw arancyjny i obrotowy. Ogólny fundusz re ­
zerwowy 'u tw orzyć się mający z rocznych nadwy­
żek dochodu wynosić ma 500.000 kor. Organam i 
zarządu są: walne zgromadzenie delegatów, rada 
nadzorcza, dyrekeya. komisya rew izyjna i mężowie 
zaufania. Rada nadzorcza składa się z prezesa To­
w arzystwa p. Stapińskiego i 16 członków. Dyrekeya. 
składa się z pierwszego i drugiego z łona rrd y  
nadzorczej wybranego dyrektora, z dyrektora naczel­
nego i z jegc stałego zasiępej\ '

P . S tapiński wniósł prośbę do W ydziału krajo­
wego o wydanie zarządzenia, aby w warnnkacn 
promes wydawanych przez B ank krajowy na po­
życzki Lipoieczne- zaliczono Towarzystwo „W isła" 
do rzędu tych zakładów, w których można ubezpie­
czać od ognia budynki poa hipotekę oddano. Prośbę 
tę  załatw ił W ydział k-a,iowy przychylnie, gdyż 
wniosek rady nadzorczej Banku krajowego uz ał 
ludowe Towarzystwo wzajemnych ubezpieczeń „ c f- 
sła", jaao zakład ubezpieczeń, w którym obok To­
warzystwa wzajemnych abezpieczeń w Krakowie 
i Tow arzystwa ruskiego wzajemnych Ubezpieczeń 
„D nister" we Lwowie, budynki należące do h iąo tel' 
Banku krajowego mogą być ubezpieczone. Prawo 
wyboru między temi trzem a towarzystwami aseKU

Szlafroki męskie, kurtki myśUiwskie, kamasze, sztylpy do 
' polowania, czapki i kapelusze polecają w wielkim wy borze W KRAKOWIE, OBOK KOŚCIOŁA M, P. MARYI.
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rdcyjobmi przysługiwać ma tylko przyszłym dłużni­
kom bankowy®, a niema dotyczyć dłużników do­
tychczasowych.

X  Ropa opałowa. Państwowa P ada kolejowa 
o d r z u c i ł a  wszystKiemi głosami przeciw galicyj 
skim. wniosek posła B attaglii o z n i ż e n i e  taryfy 
dla ropy opałowej, przewożonej do wszystkich sta- 
cyj zachodniej i środkowej Galicyi. Mimo energicz­
nej obrony dra B attaglii i dra Kolischera, nie 
udało się sprawy przeforsować. Ponieważ także 
m inisterstwo kolejowe jest tej sprawie przeciwne, 
więc szanse przeprowadzenia wspomnianej zniżki 
tan fo w e j dla ropy opałowaj s ą  m i n i m a l n e .

Wydawanie legitymacyj. Związek ekonomiczny 
urzędników, profesorów i nauczycieli w Krakowie, 
zawiadamia swych członków, że w najbliższych 
dniach otw artą będzie pierwsza ja tka  z mięsem na 
piacn Jabłonowskich (dalsze dwie w innych punk 
tach miasta otw arte będą przed 1 stycznia), gdzie 
członkowie Związku będą mogli tylko za okazaniem 
legitymaeyi pobierać mięso wołowe pierwszej jako­
ści i cielęcinę, po znacznie niższych cenach. D la­
tego należy się zgłaszać po legitymacye już od 
dnia dzisiejszego (poniedziałek 21 grudnia) ul. Do­
minikańska 3, od g. 5 do S wieczór.

Po legitymacye na węgle należy się zgłaszać 
koniecznie przed upływem b. m.

Związek ekonomiczny przyjm uje w wymienionym 
lokalu i czasie wpisy na nowych członków.

t l i M !  ailjflj!®, H ibn  1 llłstackit.
— Jubileusz „Tygodnika lllustruwanego11

W roku przyszłym obchodzić będzie „Tygodnik 
lllustrowaiiy“ pięćdziesięcioletni jubileusz swojego 
istnienia. Pól wieku nieprzerwanej pracy kukural 
nej na niwie rodzimej wśród okoliczności najczę­
ściej fatalnych, a w warunkach zawsze niezwykle 
trudnych, które znać może ten tylko, kto się iro 
z'M iska przypatrzył," to sukces i zasługa, która by­
łaby znaczną we wszystkich innych szczęśliwszych 
od nas narodach, a w naszym narodzie je s t ona 
czynem wielkim i najżywszego uznania godnym. 
Pięćdziesiąt lat w ytrwania na posterunku, przez 
pięćdziesiąt la t utrzym ywana placówka polskiej 
sztuki i literatury , na której znajdowało za­
wsze oparcie wszystko, co się kiedj kolwiek w tej 
sztuce i literaturze odznaczyło —  to rekord pracy 
i wiary w sprawę, której się służy, niebywały. 
A tem bardziej podziwu godną, że praca ta nie- 
tylko jest nieprzerwaną w czasie, ale także jedno­
litą  w idei podnoszenia naszego społeczeństwa na 
coraz wyższy poziom kulturalny i artystyczny dla 
doora ojczyzny.

W ielka biblioteka, którą tworzą dziś roczniki 
„Tygodnika Illustiuwanego11, to nietylko niewyczer­
pana kopalnia dla historyka literatu ry  i sztuki poi 
skiej, to także wiecznie żywy zdrój nadziei, że 
skóro przetrwaliśmy już tyle, przetrwamy i resztę.

Dziś „Tygodnik Illustrow anj “ z otuchą, która 
mu d a je  słuszne przeświadczenie o doórpj swej 
służbie, rozpoczyna nowy n k  pracy, który będzie 
niewątpliwie jeszcze bardziej owocnym, niż poprze 
dnie. Redakcya wrażliwa zawsze na wymagania po- 
stepu, zawsze ożywiona szlachetną chęcią ciągłego 
doskonalenia się, zapowiedziała na rok następny 
szereg takich informacyj, które poziom tego ceuife 
go pisma podniosą jeszcze wyżej, czyniąc je zara­
zem wiorńem odbiciem chwili, które stanie się nie 
zbędnem dla całej wykształconej warstwy naszego 
społeczeusttfa.

—  Pomniki Krakowa, wielkie i poważne wy­
dawnictwo Maksymiliana i Stanisława C e r  c li ów  
z tekstem F. K o p e r y ,  które przed trzema laty 
dODiegio kresu i obejmuje ogółem 40  zeszytów po­
dzielonych na 3 tomy, rozeszło się w niewielkiej 
stosunkowo ilości egzemplarzy. W ydawca p. St. 
Gerclia pragnąc choć w części ww cofać nakład ka­
pitału i pracy, obniża obecnie po koniec grudnia 
b. r. cenę z 200 kor. za całość na 100 k o r o n .

Sądzimy, że wobec zalet tego cennego dzieła bę­
dącego iiieocenionem źródłem do historyi sztuki w 
Polsce, miłośnicy rzeczy ojczystych skorzystają ze 
sposobności nabycia tego pięknego wydawnictwa.

— Wigjfca mapa Polski wydana przez p. St. 
Tomaszewskiego ukazał i się w tych dniach w d rą­
giem wydaniu uzuperńionem i rozszerzonem. Mapa 
ta  przynosi portrety posłów polskich pod wszyst- 
kieińi trzema zaborami, a nadto ozdobioną jest her­
bami biskupstw, województw i m iast naszych z wi­
zerunkami wszystkich królów i t. d.

— Towarzystwo miłośników starej Warsza­
wy zawiązane przed rokiem na wzór krakowskiego 
,,Tow. miłośników historyi i zabytków Krakowa", 
zaczyna rozwijać ożywioną działalność odczytową. 
Jyik pisma warszawskie donoszą, w najbliższym 
czasie odbędzie się tam cykl odczytów następują­
cych :

Aleks. K raashar: „Naukowość polska w drugiem. 
trzydziestoleciu ubiegłego wieku (1831 — 1861)“. 
UZ.ęść I sza. 1H. Dnia 11 stycznia 1909 roku. Mec. 
Aleksander itra itfhar: „Naukowość polska w d rą­
giem trzydziestoleciu ubiegłego wieku (1831 do 
1861)“. Część Il-ga. JA . Dnia 18 stycznia 1909 r., 
dr W ładysław Konopczyński: ,Z dziejów partyjno­
ści polskisj w XVIII w.“ \ . Dnia 25 stycznia
1 09 r.. prof. Aleksander Jabłonowski: ..Turczyni 
Bośni i Hereigowiny wobec Słowian bałkańskich*1.

—  „Syzyfowe potomstwo*1 W W arszawie. Jak  
pisma warszawskie donoszą, w ubiegły m tygodniu 
daną była w „Teatrze Małym“ w W arszawie ko 
modya W ładysław* Zalewskiego „Syzyfowe potom­
stwo , grana i w Krakowie w ubiegi; m sozonie
2 dużem powodzeniem. Crasa warszawska przejęła 
sztukę z wielkiemi pochwałami, przyznając autoro­
wi wybitny talent kom odyopisarski.'„.Potom stwo11 
g ran t je s t już dotąd kilkanaście razy, zawsze przy 
wyprzedanej widowni. Sztukę wyreżyserował zna- 
kennołe Michał Tarasiewicz, który podczas nieobe­
cności Gawalewicza onjął dyrekcyę teatru

z  nuwifl lite ra c k ic h . W ładysław K e y i n o n t  
pracuje o<»e;*nie nad trylogią historyczną pod ty tu ­
łem „1791 — i r .jo  -1 8 6 3 " .

j  an K I e c z y u s, k i ukończył studynm pod 
tytułem: „Tragcdya z roku 17 9 4 11; jest to rzecz 
traktująca o przyczynach upadku powstania Kościu- 
sżkoWslciego.

r  anusz J W a s z k i e w i c z  napisał monogralię 
historyczną pod tytułem „Litw a w roku 1 8 1 2 "; 
rzecz ta  ukaże się jako tom IX. „Monografii *1° 
dziejów nowożytnych11, wydawanych pod kierunkiem 
profesora Szymona Askenazego.

P. Zygmunt K a j w e c k i ,  autor „Szkoły", go­
szczący obecnie w W ilnie, ukończył pracę nad no­
wą sztuką pod.tytułem „Balwierz zakochany". j est 
to komedya współczesna w trzech aktach. W ystaw i 
ją  wkrótce warszawski te a tr  „Kozmaitoś *i“.

S tanisław  K o  ż m i a n  ogłosił drukiem nowy tom 
swoich „ P i s m  p o l i t y c z n y c h 11. Książka ta za 
Wiera między innemi rozprawę: „Monarchia H abs­

burgów i wojna wschodnia 1877— 1878 r .11, opar­
tą  na źródłach dyplomatycznych. Rzecz ta  omawia 
stojącą na porządku dziennym sprawę aneksyi Bo­
śni i Hercegowiny

— Kalendarze. Do licznego szeregu kalendarzy 
na rok 1909 przybył w tym roku kalendarz p. t. 
„ K m i e ć  p o l s k  i “ , wydany przez p. Ludwika W  i- 
ś n i e w s k i e g o  w Jare ławiu. Obficie ilustrowany 
ten kalendarz jest przeznaczony dla ludu i przy­
nosi treść, odpowiednio wybraną do pojęć i potrzeb 
ludu zastosowaną.

Znajdujemy tam nowelę Sienkiewicza: „B artek 
zwycięzca11 i Konopnickiej „W ojciecha Zapalę11 w 
specyatnem opracowaniu dla ludu, jako też artyku­
ły aktualne o Słowackim, Piusie X., Towarzystwie 
Szkoły Ludowej, Kółkach rolniczych, Macierzy Pol- 
sL ej, niemniej fachowe artykuły z dz edziny gospo­
darstwa.

Cały kalendarz odznacza się tonem wybitnie po­
pularnym, mogącym przemówić z pożytkiem do du­
szy ludu i z tego względu można go zalecić do 
rozpowszechnienia. Cena 80 hal.

—  Cerhard Hauptmann pracuje nad nową sztu­
ką, która jeszcze w bieżącym sezonie ma być wy­
stawioną na scenie teatru  Lessinga w Berlinie. 
T ytuł jej „G rizeida". G r/zeldą była córką ubogie­
go wieśniaka z Piemontu. M argrabia W alter Sa- 
luzzo ujęty jej urodą, pojął ją  za małżonkę. Aby 
wypróbować jej wierność i pokorę, poddaje ją  mar­
grabia ciężkim i okrutnym phibom. Odbiera jej 
dwoje dzieci i rozkazuje jej powrócić do chaty ro­
dzinnej, ponieważ ma zamiar zawrzeć ponowny 
związok małżeński z osobą dostojnego rodu Gry- 
zelda poddaje się z pokorą surowym wyrokom mę­
ża. Przekonawszy się w ten sposób o je j bez- 
względnem poświęceniu, m argrabia powraca ją  do 
zaszczytów, oddaje jej dzieci, o których mniemała, 
że zginęły, i żyje z nią nadal w szezęśliwem mał­
żeństwie.

Treść legendy o Gryzoldzie wielokrotnie już by­
ła tematem opracowań literackich. Boccacio wcielił 
ją do swego Decameronu, ' P etrarca także się nią 
zajmował, francuskie mysteryum Griseldis, również 
jaic i komedya Sachsa „Cierpliwa i posłuszna mar­
grabina Gryzeida" opierają się także na tej legen­
dzie. Hauptmann w opracowaniu obe*ćnem stara ł się 
pominąć sentymentalność podania, vćyz,” Sknjąc n a­
tom iast pierw iastek komedyowy legendy.

— Nowe książki.
Ferdynand I l o e s i e k ;  Miłość w życia Zygmunta 

Krasińskiego z portretam i. Kraków 1909. D rukar­
nia uniwersytecka.

„ E m m a  E l i s “, epos babilońskie. „Zbiór ai ■ 
cydzicł poezyi epickiej wszystkich czasów i naro­
dów11, pod redakcyą A. Langego. Brody. Nakład
F. W esta. 106 str.

"Wanda K r z y ż a n o w s k a :  Poezye. Kraków. 
1909. D rukarnia Literacka, str. 170.

Al, K r  a u s h a r : Miscellanca historyczne XXVII. 
Sokolnicki i Krukowiecki. Epizod historyczny z la t 
1 8 1 3 — 1816. W arszawa, 1903.

—  D z i e j e  r o z k o s z y  — dwanaście nowel 
Zoli, Prevosta, Sudermanna, Strindberga, Czechowa, 
.Sonysa, W edekinda, A ltenberga i Kahlenberga. 
Przekład Aleksandry Callierowej. Kraków-W arszawa 
1909 r.

W s p o m n i e n i a  z M a n d ż u r y i  Napisał K.
G. Krakuw, nakładom autora. D ruk W. L. Anczy- 
ca i Sp. 1909.

Tebłfl W o j s z w i 11 o. K aryera Janka, powieść 
z żyfcia P. P  S. owców. Kraków, 1908. D rukarnia 
W ład. Teodorczuka.

„ L u t n i a  r o b o t n i c z a 11 —  dwa tomy (drugi 
zebrał Emil Haeckoi). W ydał Zydmuut Klemensie­
wicz. Tom pierwszy w drukarni Wł. Teodorczuka, 
tom drugi w drukarni Lądowej w Krakowie.

S t a n i s ł a w  W y s p i a ń s k i  —  napisał Emil 
Haecker. 1908, Odbito w drukarni WŁ Teodorczu­
ka w Krakowie.

A l b u m  I n d o w e A r t u r a G r o t t g e r a  (Woj 
na —  Polonia —  Lituania). W ydanie trzecie. Ży 
ciorys i objaśnienia napisał Emil Haecker.

Jeszcze jeden szczegół, Ns zaproszeni" komitetu 
przybyła z W iednia śpitwżsc: k_ p. Filipowska, aby 
wziąć udział w kortceteie. T*ftż przed koncerte® 
przyszło do niej sześciu czarno ubranych moskalo- 
filskich akademików i „prosiło j ą “, aly: „była ła ­
skawa" nie śpiewać na koncercie papieskim, gdyż 
w przeciwnym razie „nie dojadzie" ao „Nar. Do­
mu11. P. Filipuwska wobec tego nie wzięła udziału 
w koncercie.

Sprawa Siczy ,ók‘ego Badania leka.sk. e stanu 
umysłowego Siczyńskiego, dotychczas jeszcze nie są 
ukończone. Rzeczoznawcy lekarze, m ają być u nie­
go jeszcze trzy  razy, ponadł« przesłuchanych ma 
być jeszcze 17 osób co do szczegółów, potrzebnych 
dla lekarskiego orzeczenia. Mimo to, jak  donosi 
„Diło“. 1 rozprawa odbędzie się prawdopodobnie w 
połowie stycznia.

Nowy Ir ajowy zakład kredytowy powstaje we 
Lwowie na podstawie uchwały Sejma z r. 1907. 
Będzie on nosił nazwę „ K r a j o w a  c e n t r a l n a  
K a s a  d l a  s p ó ł e k  r o l n i c z y c h " ,  a celem jej 
będzie popieranie spółek rolniczych, zostającycn pod 
patronatem W ydziału krajowego Zakładowy kapi­
ta ł tej instytucyi ustanowił Sejm na 2,000.000 
koron. Sprawami Kusy eentialnej zarządzać będzie 
dyrekeya przy częściowym współudziale i pod oez 
pośrednim nadzorem rady nadzorczej, jako też pud 
zwierzchnim nadzorem W ydziału krajowego we Lwo­
wie w zf-stępstwic Sejmu. Dyrekeya składać się 
bedzie z 3 dyrektorów i z 3 zastępców dyrekto 
rów, mianowany ch przez Wy dział krajowy po wy­
słuchaniu opinii rady nadzorczej. Rada nadzorcza 
składać się będzie z 9 członków, którech mianuje 
W ydział krajowy na przeciąg trzech lat. Obecnie 
zamianował W ydział krajowy członkami rady nad­
zorczej: d r Alfreda Zgui skiego, radcę rządu i dy­
rektora Banku krajowego; dr Jarosława*Kulaczkow- 
ski?go, dyrektora Tuw. ubezpieczeń „D niestr" we 
Lwowie; ks. Antoniego Tyczyńskiego, proboszcza 
w Albigowej, dr Aaama Prażmowskiego, dyrekto-a 
rolniczego Związku handlowego w Krakowie; Te 
lesfora Adamskiego, dyrektora biura zarządu głów 
nego Towarzystwa Kółek rolniczych we Lwowie; 
S tanisław a Henryka hr. Badeniego, posła sejmowe­
go; ks. Maruelegt Rastawieckiego, gr.-kat. probo­
szcza w Paw ła Si domorę, posła sejmowe­
go, i Franciszku P taka, posłi fejmowego. Przewo­
dniczącym rad£ nadz&ezei zamianował W ydział 
krajowy dra Alfreda Zgórskiego, jego zaś zastępcą 
dra Jarosław a Kołaczkowskiego Ronfisrrzem k ra­
jowym w centrałSuj Kasie kraj. dla spóiek rolni­
czych ustanowi* W ydział krajowy dra Tadeusza P i­
łata, zastępcę marszałka Krajowego

Fałszywy testam ent magnata, w  sensacyjnej 
sprawie spadkowej po ś. p. Mikołaju hr. W olań- 
skim potecił wyżs?y sąd krajowy we Lwowie wy­
puścić n a  w o l n ą  s t o p ę  znajdującego się od 
kilko dni w wiezienia śledczem Macieja B e 1 u- 
c h o w s  k i e g o ,  b. kamei dynera zmarłego hra 
biego.

SaiilOOOjbtWO. W łaściciel „Olimpii" we Lwowie 
Klingsberg, który pr7»J kilku dn<ami w zamiarze 
samobójczym, zażył trucizny, umarł w sobotę 

Repertoar te a tru  lwowskiego.
V IioniedziRcL ,, Dni arowa księżniczka".

Wo wtorek: „Doiaiwa księżniczka".
We środę: „Dolarowa księżniczka". ,
Wo czwartek teatr zamknięty.
W piątek po pomduiu „Żołnierz królowej Madaga­

skaru"; wieczór: „Dolarowa księżniczka".
W sobotę popołudniu: „Panna Żożetta"; wieczór: „Ży­

dówka".
W niedzielę popołudniu „20 dn1, kozv“ ; wiecz.: .Opo­

wieści Hoffmana '.
W poniedziałek po południu: „Wesoła wdowca"; wie­

czór „Madame P.uttrrfy". ,

IB . C a b i  y e t a t a , ,  K r z y s z t o f  ory,
Wynajmuje i sprzedaje pierw­

szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i pianole za gotówkę lab na spłaty nawet 
cwudziestomiesięczne. Instrumenty używane od 
den najniższych.

We Lwowie
nabywać można oddzielne numera „Nowej Re­
formy" w następujących trafikach:

Główna trafika ul. Akademicka 1. 3. Trafiki: 
w pasażu Mikolasza; przy ulicy Jagiellońskiej
1. 6; przy ul. Sykstuskiej !. 22; na rogu ul. Ko­
pernika i Słowackiego; przy ul. Gródeckiej ł. 56.

P o r a n n y  numer ,.N. Reformy11 otrzymać 
można p o  g o d z i n i e  3 po  poł . ;  numer p o ­
p o ł u d n i o w y  (główny) od kwadrans na 10 
do 10 wieczór.

Administracja „Nowej R eform y1.

Krm ikt  lwows&a..
L w ó w ,  21 g ro d n ia . 

Składki na żołnierzy w Bośni, zainieyowane we 
Lwowie, przyniosły do dnia wczorajszego, przeszło 
100.000 koron. Nadto zebrano wiele podarków w 
naturaliach.

Awantury na ruskim obchodzie na cześć pa­
pieża Onegdaj wieczorem odbył się w sali „Naro- 
dnego Domu" obchód ku czci papieża, urządzony 
przez moskalofilskie stowarzyszenie „* ..uropigia11 
i „Narodny Dom". Niezadowolona młouzieź moska- 
lofilska już przed obchodem zapowiedziała demon- 
strącye; wskutek czego komitet postarał się o liczną 
asvstę policvi pieszej i konnej. Mimo to awanturze 
nie zdołano przeszkodzić. Kiedy zagający uroczy­
stość prof. Swistna wzniósł okrzyk na cześć pa­
pieża i publiczność powstała z miejsc, rozległ się 
na galery i świst i krzyk i posypały się na salę 
kartk i z hektografowanym protestem przeciw uro­
czystości. Demonstranci, prawie, wyłącznie akade­
micy, uciekli następnie z galery! i usiłowali bo- 
eznerni drzwiami dostać się do sali, aby rozpędzić 
publiczność, czemu jednak przeszkodziła polieya, 
która w yparła ich z gmachu, przyczem ośmiu de­
monstrantów aresztowano. Po koncercie demonstranci 
udali się pod bursę „Nar. Domu" przy ul. Kurko­
wej, gdiie zaczęli wybijać okna. ja k b y  na'nmowionv 
znak zamieszkali \y bursie uczniowie zaczęli we 
środku wyłamywać drzwi, rozbijać okna, meble, 
naczynia, aby w ten sposób stwierdzić swą jedno­
myślność z akadomikami i zemścić się na zarządzie 
„Nar. Domu" za to, to  kazał im śpiewać na kon­
cercie na cześć papieża. Szkody, wyrządzone w bur­
sie, mają być bardzo znaczne.

Pnd zmAiem ro M i.
Telegramy „N Reformy" z 21 grudnia.

O . g a b in e t  p a r la n a r u t a r a y .
Wiedeń. „Nar. L isty11 donoszą
W kołarh miarodajnych życzą sobie utwo­

rzenia g a l i n e i u  p a r l a m e n t a r n e g o ,  w 
krórymby zasiadał także zastępca p o ł u d n i o ­
w y c h  S ł o w i a n ,  a to ze wzglądu na aneksyę 
Bośni i Hercegowiny.

Z tego pow udu życzą sobie we wspomnianych 
kołach, a b y  t u ż  po N o w y m  R e k u  g a b i ­
n e t  u r z ę d n i c z y  u s t ą p i ł ,  a wr jego miej­
sce przyszedł gabinet parlamentarny.

Rokowania w tym kierunku bęaą zaraz po 
Nowrym Roku napowrót podjęte. .Tako wstęp do 
tych rokowań u waż aj rt dzisiejsze rozpoczęcie 
rokowań u bar. Bienertha, celem osiągnięcia 
porozumienia między Niemcami a t zeehami

Uważają za pewne, że po zebraniu się Rady 
państwa około 18 stycznia r. 1909 " już defini­
tywny gabinet parlamentarny zasiadać będzie 
na lawie ministrów

Aokowania o Se|ia czesM.
Wiedeń. Dziś przed południem rozpoczęły się 

u bar B i e n e r t h a  rokowania, celem p r z e ­
t r z y m a n i a  o b s t r u k c y i  w S e j m i e  c z e ­
s k i m .  Najpierw zjawił się komitet wykonawczy 
posłów czeskich z ministrem rodakiem Ż a c z ­
k i e m  na czele. Po południu odbędą się roko­
wania bar. Bienerth z Niemcami.

Podróż "Petkerloga do Wiednia.
Budaneszt. Prezydent ministrów W  e k e r 1 e 

udaje się jutro do Wiednia i w środę będzie 
przyjęty na posłuchaniu u cesarza.

Dr Wekerle będzi“ konferować także w W ie­
dniu z ministrem wojny S c li o e n a i c li e m i 
ministrem spraw zagranicznych br. A e r e u tli a- 
1 e m.

Pneciw  rokowanion z Pfągrjiitsi.
Wiedeń, „Sonn und Mont.-Ztg11, występuje 

prz°ćiw ustępstwom ua rzecz Węgrów i prze­
ciw knowaniotn z Węgrami b e z  w i e d z y  
A u s t r y i .  Pismo to y^ywodzi, że wiadomości 
o bliskiej ugodzie z rsądem węgierskim w spra 
wie wojskowej znalazły potwierdzenie w komu­
nikacie półurzędowym i że rząd austiyacki po 
winien zażądać w y j a ś n i e ń  co do stanu tych 
rokowań, aby nie stanął przed faktem doko­
nanym.

WMiftif i fetainliuB

K l O K f l  „ M e j  R5f5raiS“
z dnia 21 grudnia.

z a p i n e k .
Londyn. „Central N evs“ donosi z L i z b o n y :  
Przed kilku dniami zauważono, że król E m a­

n t ę . ,  wracając z poaróży, jechał w szalonym  
pędzie automobilem przez ulice miasta.

Obecnie jest; ta szalona jazda wyjaśnioną Na 
króla miał nyć bowiem w czasie przetazdu przez 
ulice wyKonany zamach.

Wykonawcą miał być o f i c e r  p o l i c y j n y .  
Dzięki jednak chyżości automobilu król został 
ocalony.

Przed konferencją.
Beriin „Norddeutsche Allgemeine Zeitung11 

pisze w tygodniowym przeglądzie politycznym: 
Jasne oświadczenie prezydenta ministrów bar 
B i e n e r t h a  potwierdza całkowicie, że Austro- 
W ęgry mają jedynie na oku strzeżenie swoich 
praw i interesów i są gotowe do przyjęcia ży­
czeń drugiej strony, o ile te zgadzają się z za- 
sadnkzemi zapatrywaniami Austro-Yt ęgier. Je­
żeli, czego się należy spodziewać, to tego, że 
ze wszystkich stron zwycięż} przedmiotowe po 
jęcie rzeczy; wtedy - też i porozumienie będzie 
b.iskiem. Wtedy także k o n f e r e n c j a ,  k t ó r a  
ma  b y ć  z w o ł a n ą ,  posłuży ku usnosojeniu i 
n i e  b ę d z i e  środkiem dalszego rozdrażnienia.

Baofc tnrrckri.
r

Wieaer. „Sonn- n. Montags-Zeitung11 donosi 
z K o n s t a n t y n o p o l a ,  że rząd turecki s z u ­
k a  k a p i t a ł ó w  na założenie samodzielnego 
B a n k u  t u r e c k i e g o .  Pismo wzywa instytu- 
cye finansowe austryackie do udziału w tej ak­
c ji, celem zapewnienia sobie na nia wpływu.

Blieóz^ela w Pradze 1 t
Praga. Wczorajsza niedziela minęła równie 

spokojnie. Po obu stronach Przykopów przecha­
dzali s*ę niemieccy studenci w barwach, two­
rząc nieliczną garść około 40 studentów nato­
miast studenci czescy wystąpili bardzo licznie 
z trojkolorowymi odznaKami. Nie przyszło do 
najmniejszych zajść. Jak się 2daje, umysły wo- 
góle się uspokoiły z powrodu bliskiego święta 
Bożego Narodzenia.

Pożar w teatrze.
'Berlin W  miejscowości K ł a ' d z k o  wybuchł 

wczoraj wdeczorem w teatrze w czasie przed­
stawienia polar. Publiczność zachowała przyto­
mność umysłu i dzięki temu prócz kilku ze­
mdleń nie było nieszczęśliwych wypadków. — 
Teatr zgorzał do szczętu.

Bust uabogsiaic.
: Moskwa- W  tutejszym klasztorze żeńskim 

wybuchł b u n t  z a k o n n i c .  Zakonnice p o- 
w y r z u c a ł y  w s z y s t k i e  i n s y g n i a  r e ­
l i g i j n e  i wyrządziły ogromną szkodę przez 
zniszczenie różnych przedmiotów.

Przyczyna, buntu cyło złe obchodzenie się 
z zakonnicami i zły wikt Obszerne sprawozda­
nie wysłano natychmiast w drodze telegraficznej 
do synodu w Petersburgu.

Rswolacya w &ea8irt-la
Paryż. Dzienniki tutejsze donoszą z C a r a ­

c a s ,  że sytuacya staje się tam groźną dla pre­
zydenta C a s t r o ,  który bawi obecnie w Ber­
linie. -

Zastępca prezydenta generat G o m e z, ehęe 
obalić Castra i objąć sam rządy, W najbliższych 
dniach ma być wydany z a k a z  p o w r o t u  d l a  
p r e z y d e n t a  C a s t r o .  -  - — ,

Z całego kraju ludność masami napływa do 
Caracas, W y b u c h  r e w u i u c j i  j e s t n i e- 
u n i k n i o n y.

Id$a pDkS|«a.
Rotterdam. Tutejsze towarzystwo dla propa­

gandy idei pokoju postanowiło wspólnie ze zna­
nym milionerem ainerykanskim C a r n e g g i e m  
rozpocząć energiczną akcyę celem tozszerzema 
i d e i  po  L o j o w  t j  w' Europie. W tym celu 
mają być założone wre wszystkich większych 
miastach dzienniki o jednym tytule, a poświę­
cone idei pokoju.

Międzynarodowe zawody 
w słrzblauin.

Waszyngton. Sekretarz państwowy R o s t  za­
lecił kongresowi ucliYraieuie 250.000 dolarów 
na umożliwienie rządowi przyjęcia zaproszenia 
A u s t r y i  do udziału iv międzynarodowych z a ­
w o d a c h  w s t r z e l a n i n ,  jakie się odbędą w 
Wiedniu

śa ą s s

KANiCELARYA ADW OKATA  
Dra 4aNJL WILUSLA W JAŚUl

poszuk je od 1-go marca 1909 roitn
rutynowego koncypienta . 7051 3

Penswcnat A. Bafoń:liisi
Kraków, Karmelicka 24.

Pokoje z utrzymaniem. Tamże obiady w mioi 
scu lub na miasto. : -»

H u r e a  t e i s g r a b ć H ł e .
Wledeńp 21 gruduia. Giełda południowa.) >
Marki 117’20. Kenta mi jowi 9L30. ftenta kororowa 

węgieiska 91T5. Akr^c aust; last. kred. 620 75. Akcye 
węy. zakł. kred. 719‘00. Akure Angiobanka 290'—. Akcyc 
"linionbaaka 520’50. AkcjeBaakremikO 503’50 Aknye Lata 
Jerbanka 421*50. Akcje kolei państwowych 663*75. I  om 
bard" 102-25. Akcy*: kolei Elbethal 0—' —. Akcje fabryki 
broni 609-00. Akc/e tytoniowe O—*—. A'pin’y 627*7S 
Rima-Muranyi 5i6'0o Al oye praskiego Tow żeiazneyc' 
2.»85*—. Losy turectio 176*50. Rnoie 2ol*50.

Usposobienie: spok.
Berlin, 21 grudnia. (Gięło* poranna).
Akcje kredytowe 195*00. Tow dvskontowe 179*40.
U sposobienie wyczekujące. f

Giełda zbożowa.
buaapeszt, 21 grodnia. Pszenica na kwiecień i2*47 do 

1248:  pszenica na październik 11*01 dr* li*02: żyt -[na 
kwiecien 10*21 do 10*22; owies na kwiecień 3*50 do 
8*54; kukurydza na maj 7*29 do 7*30: rzepak ńa sier­
pień 14*20 do 14*30. Wszystko za 50 ag.

C enniii izby h an d low ej i p rzem ysłow ej  
w  K rakow ie,

z 21 grudnia (godc. 1 w południe.
L Waluty. płacą żądają

w koronach
tfume papierowo..................................... 251 — f*52 —
Marki niemieckie  117 -  1T7 50
Franki papierowe ....................................  95 25 95 7db*
D^ndziestofraakówki w z locie..........  19 08 19 1

II. Listy zastawne.
Listy zastawne p en . Banku hipot. 109 7U *110 7

4"/,*/, Listy zastawne. Banku hipot. . . 99 — 99 8
4*/, „ „ „ „ . . .  93 -  94
4‘/i0/» Li3tj zastawne Banku kra*owego lffO — 100 1 
i  . ,  „ • „ „ - 93 -  94 5
41', L istł zx%i gal. To\r ’tred. ziem uieek.. 96 50 , 97 5 
4»/, „ .  „ „ „ .  41-\etn, 9« 50 07 6*
W , 56-letn. 92 — 93

Santiago de Chi!. Ministerstwo w n i o s ł o  
p r o ś b ę  o d y m i s y  ę.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 

Michał Konopiński.

K A » E S f c A K E .
(A rtykuły w  tym  d zia le  n ie  p ocn oaze od 

red ak cji)

-  .  l i t i t i r n w M
rąV i !»_i?zy:

^  , , ! g f  z n L ? j c * -

z zapachem wody kelońskiej 
(cena 60 halerzy) i - 6681

P t t i i G t f e r i s i t i E  a
(cena 70 hal.) Skutek niezawodny, lecz należy 

żądać wy-obow Malinowskiego.

j l k L ;  i i r  Wilia Peppina, pensyonat polski 
WANDY MAHCHLEWSKłtJ

otwarty przez cały rok, ślicznie yołożony w parku 
nad morzem.

' Kuchnia i usługa polska. 6 4 9 3  2-2

Giisnasiiiin hytlfniczna dla dzieci, 
leczenie skrzypieli Kręsssiupa, tfu- 

rób sissdo i Kości
lakifiif ZoMfmskij K rak ów , Zybli- 

kiewicza Nr 9 —
tek 796 — otwarty od godziny 9 — 1 i od 4 — 6. 

Dr Me-z. Dr Staszew ski. Dr Wachtę1
6862 2 3

IH. Obllęncyt. 1 pozyczki
4»/, Gelicyiskie utaiigacye propinacyjue . 96 5t 97 5 
4*,'j Pożyczka krajów a i  r. 1793 . . . 97 — 05
4',, „ miasta Lwowa , . ■ . , 90 50 91 ®
4*/,'/, Ooligacye komunalne Banku kraj. — — — .
4°/» > kolejowe . . . . . . .  93 — 94

lv. L o s y.
Losy miast* Krakowa . . . . . . . .  105 — 115 -

i „ J . J i l  C V S.
Ajseye Banka hipotecznego w: Lwowie . 560 — 561 

„ „ Galie dlr h. i p. w Krak. 880 — 400
r krle, Lwów-Jzerniowou-Jassy . . 545 — 650 .

VI. Publiczne zepisy długu
4°/0 y.spoiua .enta papierowa............... 94 40 96 -

,  s r e b r n i ....................tB4 Ift 95 ->
4*/0 rorta koronowa austryacka . . . .  04 50 95 -
ł°/o „ * „ węgierska . . . . 9 ‘. — 01 ff
i [ j0 „ au.tr a aa w złocie . . . .  114 ffj, 115 ■*'
4% - węgierska „  ̂. . . . 109 50 110 ■

Kutsa są notowane urz bit ącego kupouti, któr-z się 
  oblicza osobne.

otlfizi£lne num era „ fi. ttiio rm y
poęanne po 4  liai., popołudniowe po 10 hal. w 

* egzemplarz, nabywał można:
W Krakowie: i
W a d m i n i s t r a c y  i ,.N. R e f o r m  y “, 

Jagiellońska 10 ‘
Przy ul. S ł a w k o w s k i e j  A geńcya Hop 

casa i Salomonowej.
W R y n k u  G ł ó w n y m :  Trafika głów ni! 

W  Sukiennicach: Kanaei Karlińskiego; sk lftf 
(w balii Mańkowskiej,

N a  M a ł y m  R y n k u :  T rafik a  A lfu sa . sio) 
Agencyi J. Hopcasa i  Salomonowej.

Przy ulicy S i e n n e j :  Handel .T Dębkow  
skiego vobok gimnaz;rum św. Jacka).
” Przy ulicy F l o r y a ń s k i e j :  Handel W« 

kulskiego 1. 18, Trafika Markowicza. 1. p .
Przy ulicy K a r m e 1 i c k i e'j Handel J. Ekifl 

ra, 1. 18; Handel Gwaraszkila. 1. 6; Gurawsl? 
1. 46.

Przy ulicy D ł u g i e i  Handę1 Bęknera, 1. 
Handel Ł. Mackiecza, J., 34 , łiandel J . Kusza 
1. 38* Handel Berwaida L 53;

P l a c  M a t e j k i :  Trafika Aleksandrowiozą 
w hotelu Centralnym. ,

N a p l a n t a c y a c h w k i o s k u u  wylotu pi 
Szpitalnej. "

Przy ulif y G r o d z k i e j :  Handel Eaumin 
gera, i. 10; W .Roseublum skład papieru; Han­
del Rympla, I 60.

Przy ulicy Z w i e r z y n i e c k i e j .  Stanisław  
Nikiel" handel korzenny, 1. 29

Przy ulicy S z p i t a l n e j :  Trafika G. Gliick- 
licha.

Przy ul. W o l s k i e j  (przy moście) Handel 
J. Goldberga. ,

Przy ulicy W i e l o p o l e :  Handel H. Stal- 
tera, 1. 18.

Przy ulicy S t a r o w i ś l n e j :  Trafika obok 
fabryki tutek W . Bełdowskiego. #

Przy uliry W i ś l n e j :  Trafika, 1. 11.
Przy ulicv D i e t l o w s k i e j  Kiosk biura 

Hopcasa i Salomonowej.
Przy ulicy K r a k o w s k i e j  (w  hotelu Mtii- 

lera) Handel Manuego,
Przy ul. K r o w o d e r s k i e j ;  Handel Wild- 

slossera.
Przy ul. S z e w s k i e j *  Handel Kretschmera 

1. 23.  ̂ A
P l a c  W W  Ś w i ę t y c h :  Handel Froramera

1. 11.

Pjs giaiii i ililaiiMiii i z®aft
nam.ętajmy

o ToujsKustwie .rSzKo*y Iwtiwejl

Józef Hfoworyfa Pracownia garderoby męskiej. Kraj angieiskę wyko-
i

lanie artystyczne. Towary krajowe i zagraniczne.

19060641
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. K U R K IEW IC Z
KBAHĆW, ULICA GRODLHA L. 7. Ł ^ = 2 =

P O jjE O Aptani mn* mm mtzelliie ewro&w rnssorsltigM e łM , « W ! B  i t e i M s o e  w n e i i u e  w y r u i / y  i n u i u r ł n r c
zawsze na s ^ ła iz ic  świeże. Ó869 2 4

2. i ;
Karmelicka 7,

pcloea NA ŚW IĘTA  
ł« w iy  i  śpr̂ e pua*e i nadziewane. —  
Gkby Bin*j puowr aa drzewko. — Ma- 

s i mak tarty 
W ostatniet dniach nrzedświąiecznjzh 
wielki wybór gotowych strucli, tortów 

1 ciast. 6843 3 3

„ Odz»bczon' nedalam i “

liafowa dystylarnia wódek 
zdrowotnych

pod d"B,

Edward Urban
w Krakowie, ul Wiślna Ł. 1,

Mim pozy Mdcfctdz^ayen Swi«ugb: 

n i p n o d i i i 1 ><ize: lik iery, rosolisy, 
aaiew d. ow ocow e i wóoki w e wazy- 

su o eh  gatunkach.
u  U lw  [lo trypli tlnt Jt. ro 

d w u .i  D uois Ł ln  • 1 M tsktw t, 
t m y  1 A n k i nKwowiop

I i  d. 6636 3 6
8— Ud u  gfltmi barwo I opłato1!.

f ł r l f f f f l |  wprost przy torze kolejowym 
w A l t f U j  obok ul. Pawiej do wynaję­
cia. —  Wiadomość w Diurze: Easztowa 
V ,  parter. 7018 2 3

Zarząd pasieki

K ń ii w
U  Czortków wysj ra w 5-kii mych blaszankach, 
m j k .  płatni prajrorziwy miód lipcowy
w  eenie 7 K M  i ,  i. wyborny miwi lipcowy 
w otnio 8 K. Wy»ył^ również miedy pitne, 
wyaaazeg żfatiwe aa T+ku wystawacn, a a sw- 
w  kasitelański. krśiewaki i miody pitne o- 
Wocowa baró»i;zak, Maliniak, lieroniak, 
W ik ta ’ WtnogToniak, Ożynia it? w 6-kilo- 
rych bla/tankach, wezyr tk opia tnie. w cenach 
t d 6 K 4 d h c k > 6 K 8 0 h .  — Cennik' ns 
jf ia a fe  ‘ranko 6930 2 20

W yslary proez W ysoki W ydział krajo­
wy na wyższe studya do Paryża po 

odbyciu tychże, otworzyłem

Fabrykę kosmetyczna 
„Amor"

w Krakowie, ulica Wrzesińska I. 3.

peletara najlepsze oursf? tosmetgczns,
Htórr zostały wielokrotnie wyszczególnione aa 
wystawach kraj. i zagranicznych, a mianowicie

wszelkie wyroby kosmetyczne do piel 
twarzy, w łosów, zębów, iakotei uer- 
rumy, krtońskie wody, brylantynę ilp
„Amor - krem to zębów „Amor" krem do twarzy 
„Amor1- wodę do zębów A mer puder 
,A«or 1 myuto di iw „Amor" Bay Bum

Z jttcD U Ju i W ilh e lm  t h r l l c l i .
Cenniki wysyłam na żąranie 702? 2 6

ftRdnlk- hiisł; awany
W ROKU 1 9 0 9  

NOWE POW IEŚCI:
M M I A i i  Fow ieść litewska przez iÓZEFA WEYSSENHOFFA 

^ U l i l n  2 llustracyanii Konstantego Górskiego.
j / >  A  D  \ A  ' J k  O j  i  i  Pow ieść z czasów  zasiadania Wła- 
I |  f  n  W  I U  SV i dystawa syna Zygmuntowego na tro­

nie FiuryKOwym przez WIKTORA GGUlULiCKIEGO. Z ilustracyami.

Przegląd literacki prowadzi,' będzie J. W eyssenhoff.
Wieczory teatralnb I muzyczne —  Cr. iankowski.
Sprawy społecznn I polityczne —  Wład Rabski.
Sztuki p łastycz-e  — A. Gawiński, T. Jaroszyński i H. Piątkowski. 
Przegląd historyczny H Mościcki.

K a ż d y  a r t y k u ł  i l u s t r o w a n y .

—  K r o n ik i ty g o d n io w e  BOLESŁAWA P^ttJSA.— *
W każdym numerze KILKADZIESIĄT ILU8TRACYI.

Reprodukcje barwne 
najświetniejszych obra 

zow współczesnych malarzy polskich. Reprodukcje dwubarwne na oddzielnych 
kartonach, z których utworzy się z czasem galerya najnowszej cztukf polskiej.

W dodatku poweiciowym
najwybitniejsze utwory współczesnej literatury europejskiej.

W /okp przyszłym wydamy szereg numerów specjalnych, bogato ilustro­
wanych, z któiych wymienimy:

Podatki nadzwyczajiie !1

Numer jubileuszowy „Tygudrdka Ilu­
strowanego.

Numer Słowackiego z powodu stu lecia  
uiodzin poety.

Numer Norwida, ułożony przez Miriama 
Numer Jagielloński.
Numer Masoneryi polskiej.
Numer „Zapomnianych".

A. Krechowiecki: , ,MroU“, powieść historyczna. 
K. Gliński: „Boruta", powieść histoijczua.
T Jaroszyński: „Miasto", powieść współczesna. 
A, Grufezeokf: „Zwycięzcy", powieść w„półcień a. 
T. Choiński: „Różycziti", powieść z dzit. "w 

^bznańskieg 3 
F. Morzyokz „Powrotr-; fale", nowele.
F. Brodowski: „Chwile"’ opowiadania nastroje, 

nowele
Konar: „Panny", powieść współczesna.
K. Laskowski „Melodye", po,zye.

Byęlsm I iiu.my aa wyst. w Krawwie 1901 r

m sznajdrowicz
k u śn ierz

rek Lisia A 8 L. 45, I.
nad apteką pod „Białym urłem

pola i f  T. Pabliczności swój obficie i je- 
Ayr e w towwy doborowe zaopatrzony akład 

i pracownię, j4koto:
PUTRK dumskie, ROTUNDY, ŻAKIETY, 
8AKA YNY BOA GARNłTDRY,
W T P  A męskie spaoerowe i podróżne, 
a *  tt do pote wonią » «  wezo^is przybory 
w zakres na ^ehodc ferdacA l, Koi iszkl, 

d isastin, raęaki i  dziecięce

Zamówienia i reperacyo- uskutecznia 
w jak najkrótszym czasie po cenach umiar­
kowanych. ' d r  1996 8 0

R Y D Z E
marynowane w o o e ie .......................... K 6‘—
■Óeosac-....................................................... K 4-60
gampor. Oraśni sowy . . . . . . . .  K 6'—
U  mafinan-T Ia ...................................... K 7’—
h w H i śBwkowe...................................... K 3MO
waaysłk- za paczkę 4V,—5 kg. frsnko de aaż- 

pociiy. — G r z y b k i  sos*one, prawdziwe 
jrp iclio K 5^0, 6’uu za kg. loco tu. J a b ł k a  

wAołowe, 5 ku. K I SO, IW) kg. K 40. — 
JbM do gotowania 5 kg. X '-40, '00 kg. 
Z 16 — wysyła za pobrai,.am K e ila r r  i lom 
Wywwzowy pseddatów krajowych w Rossowie 

Kołomyi. 6649 8 8

R t f a ł n o i ć  .*  r i - GS
wanym, składająca się z 6 uokoi, 2 ku- 
eha , 2 sieni, jednego pokoiku letniego 
z  balkonem, na poddasza, z widokiem 
■a góry również ogiodem kwiatowym, 
jarzynowym i owocowym zawierającym 
aaao szlachetne gatunki, z budynkami 
gospOiiarskiemi, od Nowego Roku do 
sprzedania 'nb do wydzierżawienia pod 
przy stsjpnemi ?. arunkami. Bliższe wia- 
śomosci pod W. F. -19. poste restante 
S ta r y  S ą o z .  0951 2 3

1 1 :: H I !
*daaca&ite na ^ystawacn krajowych, 
znatkoakie nadziewane, cykatowe, nu 
gitow e. Cłeteladowe, wan iowe, orze- 
i ohowe i t. d.
ikdwóne pudełko mięszanych gatunków  

3 k o io n y .
JL Hernlcb, Wadowice

Odsprzedawcom rabat 6990 3 7

w Warszawie 
r xsznie rb. 8'—  
półr „ 4  —
k w art. 2 -

E
z k on ik iem .

Najłagodniejsze mydło dla sknry.

1804 38 40

C. k. auNtr. koleje państwowe.
V# v c i i  g  % t ^ k i a d n  f a z d ^

u a ż n e g o  od 1 p a źd z iern ik a  1 9 0 8  r. (czas śrouk. europ.).
Przychodzą do Krakowa
nocy (posp.) ze Lwowa. Od 15 lipca

Odchodzą z Kraitowai
12.10 w nory (osob.) do .'"odwołooryjk.
3.63 w nocy (posp.) do Lti Dwa. Od 13 lipca 

60 O.erniowiec.
4.30 rano (osob.) Je Oświęcim ».
6.43 r. .posp.) do L.w. \ , i  i Poówołoczy »L 'połą­

cz nie lo Stróż, Jasia, Chrrowa, Stryja,, 
Stanisławowa, Jusietyna, Sokala, Kopy- 
czynie i Czemiowiec).

8.00 r. m»ob.) do Lwowa t Podwołoczysk (po­
łączenie do Stanisławowa, Stryja, Nad 
brzezin, Kawy ruskiej).

8.30 r. uiii oz. do Wieliczki.
8.40 r (osob.) do Kocmyrzowa ł do Mogiły
9.02 (osob.) do Suchy, Wadowic, Zwardonia, 

Żyw: a, Zakopanego, Gorlic, Zagorza, 
Lwowa i Hueia.yna.

11.00 r. (0800.) do i ouwuiof-ysk, Stanisławowa, 
Jasła, Stróż, Sokala. Stryja, Kopycejrnieu, 
Grsymałuwa.

1.15 r. (osob.) do Oświęcima.
l.nO pop. (miesz.) do WielicŁkt
1 45 pi p. (osob.) do Mogił] i Kocmyrzowa.
2 S>3 pop. (błysKawiczny) do Lwowa z potą-

.ztJiami do wszystkich odnóg).
3.05 pop- (*seb.) do Tarnowa, Szczucina, Stróż 

Jisia.
6.10 wiecz. (osob.) do Tarnawa. Stróż, Nowego

7.40 wiecz. (mieśz 1 do Wieliczki.
7BO wiecz. (osrb.) do Kocmyrzowa.
8.00 wiecz. (oso1' ) lo Suchy Zwardoaia, Ży­

wca, Gorlic, Zagó.za, i Przemyśla.
6.38 wiecz. (erpress) do Lwowa, rekaa, Bu­

karesztu, Kenntaneyi i Ken-itantynopola.
9.00 wiecz. (esob.) do Lwowa i Podwołoczysk 

10.30 aiecz. (osob. Jo Lwowa 1 odwoloczysk,
N?vdbrzi“zia, Sokata, Stauisławews, Bro­
dów, Kowego Sąoza, Wieliczki.

11.10 w nocy osob. do Wieliczki,
11.52 w nocy («sob.) do Suchy, Zakopanego 

i Nowego Sącza.

12-50 w
z Czemiowiec.

3.45 rano (osob.) z Podwołoczysk.
6.16 rano (osob.) ze Lwowa, Fodwofoczjsk 

Brodów, Ickan, Czermowieo, Jasła, Chy 
rowa.

6.07 r. (osob.) z Przemyśla 1 innyoh miast 
przez Sucnę.

b.6C r. (e i press) z Ickan, Lwowa, Bukare­
sztu i t. i

7.30 r. imiesz.) i  Wieliczki
7.40 r. (osob.) z Kocmyrzowa I łaogUy.
8.10 r, (osob.) z Oświęcima.
8.45 r. (osob.) z Podwołoczysk, Lwowa, No­

wego Sącza.
10.35 r. (miesz.) z Oświęcima do Podgórza.
1L35 r. (mies-,.) z Y ieliczki
1.10 pop. (osob.) z Kocmyrzowa i Moguy.
1.30 pop. (osob.) z Borkć w wielkich, Lwowa, 

Ńadbrzezia, Sącza, Jasła.
H24 pop. (błyskawiczny) ze Lwowa.
3.30 pop. (osob.) z Wieliczki.
4.40 pop. (o-ob.) z Hu..iatyna i innych nri ,st 

na linii transwersalnej przez Sucnę,
6.20 wiecz (osob.) ze Lwowa, Pcdwołou»ysk 

(potoczenie od Tarnobrzega, Zagórza, Ja­
gła i  Budapesztu).

6.50 wiecz. (osob.) z Wieliczki
7.10 wiecz. (osob.) z Kocmyrzowa.
9.12 wiecz. (osob.) z Oświęcima i Alwerni
9.36 wiecz, (posp.) z Pou* ołoczysk, Lwowa,

Ickan, Tarnobrzega, Nadbrzesia, N. Sącza 
11.40 wiecz. (osob ) z -.owa i Jasła.
11.00 w nocy (.osob.) z N. Sącza i Zakopanego.

Rerkłady jazdy w formacie kieszonkowym są 
do nabycia po cenie 30 hal. na staoyaoił c. k. 
Kełe oaństw,, u konduktorów, jakotei w Kra- 
Lawie w_ biurze spedycyjnem Bujauskiegi, w 
księgam i Kraj Janowskiego, w cuKierri Hau - 
uziego, w handlu Fischera (linia A—BJ i  w nan . 
dlu Poręuskiego i Zimiera.

Buchalterka
z kilKoietnią praktyką, zrająca język poiski i 
niemiecki szuka zajęcia ad 1 stycznia R, a. 
post. rest. Kraków, zei okazan.em kwitu inser, 

6768 10 13

c^ELiny
uozenicy P. Toussaint, mistrzyni 

Akademii paryskiej

M o ,  GrQdiC2lin 1.15
polana w wielkim wycoize gót&we gorsdiy, a taKźe 
za wstążek, hygieniczne, dla ułomnych dla cier­

piących gastrycznla, pasy b.uiszne H.1

€ e n y  u m ia r k o w a n e .

ANTOK! TABOR
szewc, Długa 11,

6635 4 4 1 ^ eca ° ^ uW ê w  najlepszjrm gatunku, 
w różnych fasonach, męskie, damskie 

,i dziecięce ocaz skład kaloszy po oe- 
i':acll n'Skich. 6858 5 13

Nadzwyczajne premiom uu???0«^“ eBo
Dla uprzystępnienia najszerszym warstwom nabycia szeregu dzieł worto- 

ściwwych, pióra pierwszorzędnych pisarzy polskiuh i obcych postanowiliśmy zni­
żyć cen* 12 tomów cennyuh i zajmującyeh powiuści, nowel, poezyi i dramatów, 
zniżyć tak. aby nabycie ich było możliwe dla wszystkich.

JaKoż oznaczamy cenę tę  na koron 6*— , czyli zaledwie p o  5 0  hal. z e  
d u ż y  t o m ,  zawierający od 2 0 0 - 4 0 0  str śc isłego  druku

Na premium omawiane przeznaczyliśmy książki następujące:

K A Ł O  S Z E
prawdziwe p e ter sb u r sk i?  tamej niź w szędzie męskie para 6 kor, 

damskie 4  kor. 20 hal., poleca 468t> 46 o

m  .. j E s
K ra k ó w , u łn g a  4 ,  n a p r z e c iw  Izb } h a n a lo w e i.

J. Słowacki „Zawidza Czarny", diaiuat 
Z. Sarnę.ki. „Szklana góra", baśu sceaiozra. 
M Sorki] „Dzieci słońca"- druniat.

NaiwLka “"'mienione mówią same ca siebie, 
reLlamow“ó ich nie +n e b t ; jest to naprawdę 
jedyna sposobność ubogacenia biblioteki do- 
m ,wpj ca bajecznie niską cenę, zwłesŁcca że 
możemy przyjmować po 1 kor. 25 hal. kwar­
talnie, wydając w takim razie po 3 tomy co 
kwartał. (Przesynra 12 tomów EJ nal.).

Prenumerata „Tygodnika Ilustrowanego":
w Krakowie w* Lwowie w Galicj i z przes. poczt, 

kor. 24'—  kor. 27 20 kor. 28‘80
„ 12-—  „ 1 3 6 0  „ 14-40
„ 6-—  „ 6-80 n 7 20 382 2 2

Z przesyłką zagranicę rb. 13‘—  /ocznie 
“' " A d r e s  R e d a k c y i  i A d m i n i s t r a c j i :  W a r s z a w a ,  Z g o d a  12. 
Główne ekspedycye w Krakowie księgarni G. Gebethnera i Ski, we Lwowie 

B.uro Dzienników i Ogłoszeń Sokołowskiego, pasaż Hausmana,

N A lfZ W Y C Z A J M  O K A Z Y A ! ------------------------ —
U  dom u T ow arow ym  

A braham a Łinde&hauma, li ie t lo w sk a  41|43
O d d n ia  2 8  l is to p a d a

sprzedaż następujących pozostałych nic wy sortowanych
artykuiów

po znacznie zniżonych cenach:
szale, chustki wełniane, sznelkowe , jedwabne. Ubranka, su­
kienki i płaszczyki dziecięce. Rękawiczki wełniane, skórkowe 
i balowe, pończochy, skarpetki. Eapuzy balowe, staniczki, 
gorsety. Fartuszki batystowe, halki klotowe. Aksamity na 
bluzki żaboty, kołnierzyki i paski damskie. Krawatki męskie 

i damskie. Chusteczki Resztki firanek koronkowych. 
Obuwie męskie, damsKie i dziecięce, jakoteż pantofle filcowe

i skórzane. seno 4 4

Niech nikt nie zaniecha korzystać ze sposobności!

firanMfon
Proszę przyjąć i przysłuchać się bez 

tirzymusu kupna.

Gramofon
tem n a  gw iazdkę.  Śpiew a, śm ieje  się , 
g r a ,  mówi i z a b a w ia  s t a r y c h  i mło­

dych.

fla Gwiazdkę “5 *
podarunków , ale żaden  nie s p ra w ia

t w r  Grau.ofon
$  W najbliższych dniach jkażą . się najnowsze 

zdjęcia art ODery Iw-a.oskiej: Ireny Bohuss,
Ta? Lowezyiiskicgo, Wł. Floryańskiego, He- 
leny Miłowskłej, Heleny Srhupp i Solnickiego.

W/. Gran.jfonowe płyty obusiionŁe (monarsze płyty) 
’’ ‘ (II) K 9”—, koncertowe płyty (C) K 6”

! Nasze płyty nigdy w artości nie tracą. 

The Gramophone Company Ltu
w Londynie.

Generalne zastępstwo i główne sKładj dl? Ga­
licy!: 682? 4 14

J o z e f  W e k s l e r
Lwów, Sykstuska 2. krafow, Grodzka 71.

ftA DHZEWI10
wielki wybór cukrów i czekoiadek

poicca

C U E i g b n i a  A D A M A  P IA S E C K IE G O
Diuga 10, Filia ul, Floryańsks 2, Hotel Dre; dcń- 

, ski, Kraków. 8918 5 (

lauracya w
po.eca śmaaania, obiady , koJacye na 
świeżam maśle przyrząazane, jakoteż 

dzień zimne i gorące przekąski 
Kuchnia o-warta dc godziny 1 w nocy. 
6953 5 5 Z poważaniem A  O r o w s k i .

Pomocnik sosf .mnrczw
kąwaler, lat 27, z ukończoną szkołą, rol­
niczą, z odbytą wojskowością, z kursem 
uprawy i wyprawy i ośliń Włóknistych, 
z praktyką w gospodarstwie ryintern i 
z pięcioletnią praktyką gospodarczą, po- 
szukaje posady pomocnika gospodarcze­
go lub ekonoma od Nowego Roku —  
Zgłoszenia wraz z warunkami przyjmu- 
muje Adminisiracya „N. Reformy" pod 

A. M. C981 2 CU

z
IK i!!

kilkuletnią pi aktyką, 
biegły rachmistrz i kore­
spondent (niemiecki jeżyk 
zna gruntowi ie), obecnie 
na posadzie w mstytucio 
przemysł., życzy sobie ją 
zmienić. —

Zgłoszenia pod 6 9 8 8  
przyjmuje Administracya 

N. ReIonny“. 6988 2 3

PP. Agend
odw. kupców kolon, zechcą się zgłosi? 
tylko listownie pc korzystne zastępstw a
z podań, dotychczasowej czynności pud 
„Dźw.yma" do Admin. „N Reiormy*1.

7013 2 2

Mieszkanie
2 lub 3 pokoje frontowe, kuchnia, przed­
pokój, łaźnia. Tomasza 20 (róg Szpital­
nej), I P, zaraz do wynajęcia. 7017 2 3

L ic M d .
Dnia 28  grudnia b. r. o godz. 9 rano 

odbędzie się licytacya realności lwb. 
118 w Ludwinowie, składającej się z 
parceli 2 ary 87 il. □  i stojącej na 
tejże kamienicy 2 frontowej narożnej 
I piętrowej wraz z przynaieżnościami. 
Cena 7662 K. 62 h; poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

C k, Sąd powiatu w) w  Podgórzu. 
Warunki można przejrzeć w tymże 

sądzie Nr 68, Oddział V, II piętro 
7008 2 5

i ako kredyt osobisty 
*  UMj e S B  Łałatwia za kondyktem

bez kondykta dla P. T. urzędników, „.ice.ów, 
.! ogólności, profesorów, wie.ebnego ducuowied 
stwa, emerytów rauozycieli lotar^uszy, leka­
rzy, “dwokatów i aptekarzy Wyjf śnień w spra­
wie ubezpieczenia n? życie udziela fte o r e z e n -  
taC jg B eau C en -tferem u  we Lwowie, Kopei • 
nikt 28. - 6724 9 12 t

K 5 1 5 .0 0 0
tytułem głównej wygranej

15 ciągnień iia rok 15
przez zaknp 10 bezwarunkowo lo> >- 
w ania podpadających, zawsze od­

sprzedać się daj-ącycli

Austr. losu o j  -rwonego krzy/a. 
Włoskiega losu czei-worjge rzyza. 
Węg. losu czerwonego krzyża.
Lo ;u B azy l ia^
Serb? pi^stw. lusu łytoniowegŁ.
Lesu j«sziv -J)obi ego serca".

Najbli: sze dwa ciągnienia już dnia
2  i  1 5  s t y c z n i a  1 9 0 9  r .
Wszystkie oryg. losy w i'ości szesoiu 
r? em za gotu\/kę 181 K lub tylko na
3 6  rat m iesięcz. po K  6 ‘— •

•U H f Już przesłanie pierwszej raty 
zapewuiL natychmiastowi wyłączna 
prawo gry na eryginalne losy przez 
władzę Kontrolowane. “W ft.

Gazeta losowań „Neuer Wionę; Mer- 
cur“ za darmo. 7002 2 5

I autor wymiany 
OTTO SHTZ, W ieu«ń,

L, 1 c h o tten r in g  ty lk o  9 C
Ecke Gonz jagasse w

—  Niema lepszego mydła toaletowego jak: 
chujowe Mydła przetłuszczone hygiemczue W. Brachu z Tarnowa.

Łozmaue zapachy, W ydelikaca cerę, chroni od lisza., szorstkości i pękamia skóry Niszczy pieg. 
pryszcze, oraz wszelkie nieczystości c  ała. Po krótkim użyciu widoczne są nauenszG rezultaty. Dc 
Babycia w wyłączrym  składzie labi ycznvm
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KSIĘGI AE NIĄ

J N A R A
W  K R A K O W I E  

przy ulicy Szewskie) 
znacznie rozszerzana
poleca w wielkim wyborze

K siążk i g w ia z d k o w e
i inne

N c w c ś c i  ( i t e r a c j e .

Csiffify K®LaLSai'-j Wógmara
na rok 1909

7 i_>>: 1 2
odznaczają się jeszcze znacznie większem bogactwem do­
borowej treść! 1 pięknych ilust-acyi, niż lat poprzednich:

•  V a sS £ & p  kalendarz historyczno-powieściowy, obejmuje 260 stron treści, 74 rycin i mapkę Polski; cena 9 0  ha!., w  Oprawie 1 korona. 

P O l S l S l  K a L  S i l i l i “ i  obejmuje £30 stron treści i 60 rycin; cena 8 0  hal.

G O S J S C ^ f l ^ P S g  obejmuje 230 stron treści i 61 rycin, cena 80  hal.
Wielki p«F« j ' g S fts fS B ffa ę r  1 3 6 1 1 1 7 4 5 7 ol ejmnjc treść i ilistracye trzech poprzednich kalendarzy, a m anowicie: 

ilustrow, ba  l i y w i l A b b l U I  JT) 450 stron, 135 rycin i mapkę Polskń cena w  oprawie 2 kor., w ozdobnej
płóciennej oprawie 2 kor. 4 0  hal.

W e wszystkich kalendarzach razem znajduje się około 10C artykułów, nowel, opowiadań, życiorysów i t. p (prócz bardzo o urn ej 
części informacyjnej), a między nimi utwory: Sienkiewicza, Reymonta, Wyspiańskiego, Konopnickiej, artykuły profesorów Un.wersytetu, 

.posłów  do Parlamentu i t. p.

L a ld y  k a le n a a r z  W o jn a ra  to  w ła ś c iw ie  n a d e r  z a jm u ją c a  k s ią ż k a  o  n ie z w y a le  c e n n e j  i  tr w a łe j  w a r to ś c i  t r e ś c i .

Do naoycia w  księgarniach, niektórych handlach papieru, w „Kolkach rolniczych11 I ł. d.

Skład główny: w księgarni Wojnara w Krakowie, ulica Szewska I. 20.

m m S S l M M śfM . S Y N K U  —  K i  P O S T
najświeższe transporty ryb morskich, rzeczach , żywych, bitych, wędzonych, marynowanych oraz różnych
gatunków konserw, najlepsze m arki kawioru astrachańskiego. 6710 4 4

FOiet um śM
salonowy, do jasełek, żywych obrazów 
itp. najlepszy wprost z fabryki: M. J. 
Mąd rzeko wski, Kraków, Łobzowska 43. 

7038 1 8

Ba spi-zesarta sr1
Koronka Grenada na głowę, ryciny Le- 
febra z r. 1640. Małj Rynek 1, II piętro. 

70a6 l  2

Sanki
najnowszego systemu, lekkie, powozy, 
karety, landa, tanio do nabycia n St. 
Sadowińskiego, w Podgórzu, ul. Kal- 
w arjjska 74. 7037 l 3

m  Ś iiETA
doborowe bakalie, daktyle, figi, 
rodzynki, Malaga, owoce kandyzo­
wane, śliwki rzymskie, francuskie, 

bośniackie
po bardzo msKiej cenią

poleca 6901 s o

L .  A F 3 K 1 N K
o k u w , Flaryańskfl 31.

BSo ó m j  law  realna
rn.ipc.in* nnsin.dnm łndnP ninmo.
IfiiUUbuJ n9Li 9«fiUib lbiuiil|

•(■Kam zajęcia, pi siałam ładne pismo. Ulica 
Św. Jana 1, Rymsza. 7015 2 3

Do większego interesu poszukuje się

liii II
ukończoną niższą szkołą handlowy 

aa czas 4— 5 miesięcy. Stałe przyjęcie 
•pe wykluczone.

Zgłoszeni*! tylko listowne z odpisana 
świadectw pod „ Ł a d n e  i  s z y b k ie  p i­
sa n i 3 0 "  przyjmuje Admimstracya 
J4. Reformy". 7048 i  a

hjnta i n k '  w  obrębie huty cyn-
. M M  WiCl kowej, przy gościńcu,
minut do stacyi kolejowej, jest do 

sprzedania Kamienica piętrowa. Na pię­
trze 3 pokoje, 3 kuchnie, na dole 1 po­
kój i  kuchnia, oraz sała 9 m. (~j. Wić d. 
na mieiscu pod Nr 2b0. W incenty Matusik.

7040 1 3

Egzaminowanego

c h a n f f c w ^ a
poleca Okrękowy Urząd Pośrednictwa 
Pracy w Krakowie 7039 1 3

Zdolny, egzaminowany 7031 1 3

maszynista
ik  również i palacz, E w y  posiada kilkuletnią 
raktykę, z powodu stosunków familijnych po- 
zukljt pos-dy w Krakowie. — Zg.oezei ia )i- 
towneprzyjmaje Idm. jJN. Reformy" pod 70311.

Z A B A W K
n a j w i ę k s z y  w y b ó r  p o  m o ż l i w i e  n i s k i c h  c e n a c h  —  p o l e c a

Stefan Pore&ski. Krafeow
R y s s c l z  L i s i a  C - B . 63S9 4 0

WŻtii

Z y g m u n t  SUWSAKOWSKI
K r a k ó w  l i n i a  A - B ,  —  poleca —  o b o k  < y l .  t r a f i k i

M A  e W I A Z B K Ę  =
n a j t a n i e j : p p a k t j  o z n e  p o d a r  k i  d l t «  p a ń

BLUZY jedwabne angielskie 
HALKi jedwabne i włóczkowe 
PASKI gumowe i skórkowe 
TOREBKI Redicnles (Nowości) 
ŻABOTY, Krawaty, Kołnierza 
SZ ILE sznJowo j jedwabne 
BOA -itrnsifi i  tiulowe 
VrA. IILARZE strusie i  koronkowe 
RĘKAWICZKI glaco krótkie i  długie 

„ jedw. koronk. i mitenki

GRZe Bi ENIE gładkie i ozdobne 
PARASOLE półjedw. i jedwabne 
WSTAZ5Ł Koronki. Aplikacye 
H AFTY SZWAJCARSKIE.
M ATERYE jedwabne i aksamity 
TIULE koronkowe na b uzy 
WELONKJ w kolorach i odpasowane 

(nowości)
POŃCZOCHY damskie i dziecięce 
KAMASZE włóczkowe i trykotowe

SZALE sznelowe i chustki włóczk. 
SZCZOTKI do sukien, włosów i pu„L. 
PERTUMERYE krajowe, francuskie 

i aagielskio 
MYuŁA warszawskie i  irancaskie, 
Otłz przybory do szycia

i modniamwa.
Zamówienia z prowintyi odwrotnie.

Vł niedziele I święta sklep zamknięty.

6236 6 8

Migdały
najładniejsze 1 kg. kci. 2-80, Ridzynai snłt. 
1 kg. ko- 2-24, Andrnty pod pieczywo, Uw.aiy 
i cakry do ubierania marmolady, kompoty, soki 

i t. p. poleca najtaniej 695.. 3 4

BAZAB CUHB^UrY
K r a k ó w ,  S l r u k o u s b k  8 .

SabFiyrat nctsry&ihj*
poszukuje posady. Zgłoszenia do Admi- 
uistracya „N. Reformy" pod „ S u b s ty ­
tu t N r 65193“ . 6993 3 3

Na tiaia^dkę!
W ielki wybór haftów ręcznyGh wykoń­
czonych oprawionych, jakoteż rozpoczę­
tych i najnowsze przybory do haftu 

Doieca
S A B I N A  K N O B E L

K n u ó w , M i k a  39 , I p.
Przyjmuje się wszelkit oprawy poduszek 

i  rnakaf. G»o4 9 9

i !  J.
\i/ Kowym fsczu 6985 3 3

poszukuje s n t » j « 4 i t a  uzdolnionego we 
wszystkich robotach w zakres cukier­
nictwa wchodzących, od 1-go stycznia.

Chlosicf
zamiejscowy znajdzie zaraz umieszcze­
nie do praktyki w  handlu towarów ko­
lonialnych i win H. Fritscha w Kra­
kowie. 6880 3 3

66^1 4 12

Do większego przedsiębiorstwa po- 
szuknje się zdolnegonwgtizpierfi
obeznanego z  e k sp e d y c ją  nasion na sta­
łą posadę pod korzyotujm. warunkami.

Zgłoszenia tylko listowne z odpisami 
świadectw i podaniem referencyi przyj- 
mnje pod „ D o J r a  p o u d a  1 9 0 9 “  
Administracya „N. Reionny". 7007 2 3

FIRMA ZAŁOŻONA 1870

k  LIEEESEIND. KRAKÓWt
F l o r y a ń s k a  14 — te le f o n  N p  63t» 6950 2 3

Poleca wszelkie towary na święta,; ak: korzenne, delikatesy, 
wódki krajowe i zagraniczne, wina, koniaki, szampany,.owoce 
krajowe i południowe, dróh fiity, tuczony o r a z .  w & ze lk ą  
d E ie a y z ię  n a  c z ę ś c i  po możliwie najniższych cenach.

3570 59 0

ARGUSv
C \ J > ś p g &  j / j g r

l i

U j]  seule bonneteri-3 pure laine rre tm ls s a b le !

Znakomita bielizna czysto wełnia­
na nie kurcząca się w prania I

w y tr a w n y , poleca

firm a 6650 7 7

A . H A W E Ł K A
e. k bostawea Dworu w Krakowie.

W ilia  w ę g i e r s k i e
białe i  czerwone, z poręczeniem naturalne, urzy 
jsmra i smaozne wjeyła kul-j” w bjryłkatŁ 
3 1 ' 1 barv teczkach 41'/. 1. oplutnie, a miai o- 
^i»ie z 1907 :. 84 h  mb 3 50 K, 1905 r. 
98 K lut 3-90 K. z lflń* r 29 K lnb 4 K, 
i  19Qu - 46 K '.Uu 5-8C K, z 1885 r. 52 K 
lub 7 K. Miód pezezeiny, najlepszy deserowy 
gatunek, jarny hib ■‘ółt; 6 kg, puszka opła- 
hile 7 K 'ki a I z r. 1908, p-zewy borny, 100 kg. 
epła.nie do każdej stacyi 52 K, 5 kg. 9'60 K. 
(.. Altneu, Yereecz 3, Wępry 6427 12 12

W-"- Wyrób Sradkcifliskif
Wyłączny skład u iirrny

A .  S k ó r c z e w s k i  i P o l a k i e v / i c z
w Krakowie, ulica Floryańska 13,

Bardzc icitZfca iloii 
otób poUptzy.a swoje zdrowie 

r i tanowe utrzymuje pr.ez umywani:

WUJU! IRZECZKSlCZAikCfCK
. o  D r  C A | f V I H ’ A

i środek popularny od dłuższego izasu, ikono- . 
; miczny, latwj do użycia Czyszcząc krew, uajc się , 
' MSteeowtć prawie we wszystkich chorooach cnro- 
[ nlcznych jakoto Uszaje, renniatyzmy, przestarzałe 
I tatar dreszcze, zatkania, zanik pok< rmu U koliet,
\  gruczoły, osłabienie nerwów, brat apetytu, w 

wszeltiełi zapaleniach, mdłościach, atiemi., ziem 
Ltrawieiiiuipowolnem tunkcjonowania iołędka. ‘

J  P I G U Ł K I  O A U  V I J f  są do nabycia we' 
wszystkich wifi szyć aptekach iwiata,

w P A P Y Ż U  
Fauboury Saint-X)cnis, 747

TOWARZYSTWO
wzajemnych ubezpieczeń urzędnikuw prywatnych we Lwowie.

5980 9 10

ZABAWKI
dla dzieci, gry towarzyskie, karty i pule 
do preferansa. Struny i  przybory do 

skrzypiec, poleca najtaniej

K. KRET8CHMEA
Kraków, Szew ska 23. 6540910

Kucharka
chód,-i na żądani- do Onmów prywatnyob go 
towaó nt> przyjęcia świąt-czne na pikniki kar- 
nawal ,wo I na zastępstwa Zgl iszenia „Ku­
ch a rk a  A A.11 poste restante K rabów .

6996 3 4

Kucharz Pclslii
zawiera 155? przepisów inouarskioh zamiast 
5 kor. za 3 kor. Podręcznik dla gospoda rotw 
miejskich i wiejskich ramiagl 3 kor. za 1 kor 
można dostaó tylke a W Taftela "astęp. Tsięg 
ant. w Krakowie, ul. Szpitalna 8. 6677 3 8

N d w a  p ra G O w & ia

iisM i no niWi
ul. Grodzka 8, II p.,

wykonuje wszelkie powierzone jej robo­
ty szybko, puktuałnie i tanio. 6788 6 6

K u p l e  .
kilka wagonów owsa. Oferty z próbka- 
m, i dokładnym adresem nadesłać A. S. 
poste restante Kraków, za okazaniem  
kwitu inseratowego. 6924 5 5

jo s j r z M a  u laKopsnein.
1. W illa w pobliże dworca -olejowego, budę 
rana * drłewa masyw na zim" Skład- się z 20

obikacyj i  biisto pół morgi lasku świericowcgo. 
oługu bip jes* lO.uOO torou

2. Domek o 3 nbikaeyacn i ogrodem do 200L ]
tżiii. oboit dworoa, w  oenic oOOO koron. 

Wiadomość: Kraków, Handel p. DuUdowioza, 
Linia A B. 6178 15 0

IM  ttlff EKtt BQB|
Lwów, ul. KI. Tańskiej 3, Hotel Zoiis

przyjmuje w swym dziale ustawowym ubezpieczenia obowiązkowe ustawowe 
(w normie ustawowej lub znacznie korzystnie,,) urzędników i iunkcyonaryuszów  
prywatnych z mocą ustawową, zaś w działach dobrowolnych ubezpieczenia eme­
rytalne dobrowolne (aż do wysokości pełnych poborów służbowych), dalej rka­

pitały pośmiertne, posagi, osobne renty wdowie i t. d.
W  działach ubezpieczeń dobrowolnych mogą się ubezpieczać urzędnicy i innkcy- 
onaryusze wszelkich kacegoryi, oraz osoby zarobkujące samoistnie ib t. zn . 

zawoaach wolnych bez różnicy płci.
P ro sp e k ty  szczegółowe wysyła i wszelkich wyjaśnień udziela Dyrekcya Zakładu

na każde żądanie. i t fp i

g ^  | Ma chłopców do lat 14, dla panienek do lat 16, mile a praktyczne podarki dl a dzieci poleca
* H § I j 1 . i ^ a  „t^ayaz) nja/der^bycjzrectocej ‘Francis^ek RytitRsł.lir -w



6 Nr. 587 . N O W A  R F F O R M A . Poniedziałek: 21 Grudnia 1908.

MARKA OCHRONNA.

GWIAZDKA na 99 GWIAZDKĘ1'
i ;Sfj . tĘM* 'Mi

fi
F A B R Y K A  F A R S  K * R W 1 A N S K I E G O

poleca JAKO N A J S T O S O W N IE J S Z Y  P O D A R E K  kom plety farb  
sSm&jgg  olejnych, wodnych i farb  dla dzieci w  kasetkach drewnianych i b la­

szanych swego wyrobu z m arką „G w iazd a"
W s z ę d z ie  d o  nabycia?  -  - —................. —=— = P ro ś  m y ż ą d a ć  w y ra ź n ie  p o ls k ic h  fa ro  K A F .M A N S K IE G G .

: C .  ^  ’■ #    •«#
;:••!   - «•: ■ i- ‘ •-. SJ».„ir,W«' " .* S

SsSaffla*fcU *= . —̂--13' ^

6100 -1 40

a

*• •«
M tl

W  Z a r o i ć ®
w rynku, jest do wynajęcia większy lo­
kal, składający się ze sklepu, dodatko­
wych ułćkaoyj i mieszkania, do które- 
-gb przywiązany jest konsens na restau­
rację, podawanie wina i herbaty, noco­
wanie obcych, jakoteż będzie przysłu­
giwało prawo podawania napojów alko­
holowych i piwa. 7041 i  a

Bliższej wiadomości zasięgnąć można 
u Dra Tarcłialskiego w Zatorze,

o #
< & .. - x >

sę # v

6162 17 O

:::: KRtólil 
, FLORIMMa L. 15

T o rty  r c z m a ite :  ponczowe, orzechowe, czekoladowe, makaronikowe, pischingera, daktylowe, bakaliowe, nugatowe, P r o -  
v a n c k ie ,  kremowe, jak: waniliowe, feJoia, dobosza, kawowe, czekoladowe, od kor. 4 -— , 6'— , 8-— , 10'—  i wyżej. 

S y z n ik i, f t la k s w n ik i, P r z e k ł a d a j ,  całe niekrajane, od kor. 12'—, w częściach od kor. 2'— , 3"— , 4-—, 6'—. 
S tr u c le :  plecione, nienadziewane, H a ilz fe i /a n e  (zawijane) masą makową, migdałową, orzechową, od kor. 2‘— , 3 '—, 4-— ,

6 '- -  i wyżej.
R o z m a ite  m a s y  Ta p r z e k ła d a n ia , jak: migdałowa, orzechowa, makowa, k o n f itu r y , m a r m o la d y , lu k r y , w a f le .  

S p s c y a la e  c e n n ik i d a r m o  i  coŁ .hsi© . Zamówienia z prowincyi w starannem opakowaniu.
R o z m a ite  c u k r y  n a  d iz e w k o  z własnej fabryki, czekoladki, icre ad k l, k a r m e lk i,  h e r b a tn ik i, c z e k o la d a  ta -  
6948 5 6 ” M ic& kow a, z n a k o m ita  czek -.-l da jrrońzhOY.a, k a k a o  i  t. p .

I

i l a

M i r i E B u n  podmonek gciazb- 
ró j? dla dorssot i mmm

(Wyd. Sp nakł. ,,Książki")

m im  i h h w m s

ZIHIISI
POWIEŚĆ 

z 5 4  rysunkami Henryka Minkiewicza 
—  w ozdobnej oprawie płóciennej —

Do nabycia we wszystkich księgarniach. 6698 5 o Cena 4  kor. 59  hal

ICuźnla
w Zielonkach du wynajęcia od 1 sty­
cznia 1909 r. Wiadomość: Baran .Tan, 
Zielonki 37. 7019 i 2

Ki.SU iJlezKw B ZłMW!6
stow. zarej. z ograniczoną poięką, o- 

ogłasza

ksikirs i  psa yizeiinika.
O posadę tę ubiegać się mogą i uty- 

nowani urzędnicy stowarzyszeń zarob­
kowych. prowadzący samoistnie likwi- 
Jaturę i buchalteryę. 7045 i 3

Wysokość płacy zależna będzie od 
rangi, do której zostanie wcielony za­
mianowany na razie prowizorycznie u- 
rzędnik.

Poważnym kompetentom przeszłe Za­
kład na żądanie normy personalne.

Zgłoszenia, zaopatrzone oryginalnemi 
świadectwami, należy przesyłać do 3 1  
s r u s 3 ." i a  1 9 0 8  r .  do DyreKcyi 
Kasy zaliczkowej w Złoczowie.

1
skład loTtepsanów, pianin i karmi,

poleca 4691 121 o

nojlepus losfrumenta 
firm krojo&iycli.

Wyłączne zastępstwo fabryk Bó- 
seńdorferA, Ehrbara, Wirtha, Ko- 
tykiewicza. Zarazem najpraktycz­
niejsze krzesła do fortepianów.

88T
W Tm r m  m

na jw iększe źródło podarków po cenach bez konkurency i :
ł ^ a s k i  damskie wr wielkim Wyborze od K P5U do 20.

M u s p f y  pluszowe, skórkowe z przyborami i na rękawiczki
K .aifs*y, N e s e s e r y  i torby skórkowe z przybornmi do podróży. 

P o r t t s i o w e i y ,  pugilaresy, etui na papierosy i cygara. 
T ^ r e i i h i  damskie skórkowe ręczne. najnowrsze wrzory. 

P e r f u m y ,  mydła, woda kolońska, pudry, grzebienie. 
K r a w a t y  damskie, męskie, rękawiczki i woalki. 

W a c h l a r z e  gazowe jedwabne, i z piór strusich. 
S z a c h y ,  domina, karty do gry. sztony. 

B l ż u t e r y a  francuska, spinki, szpilki do kapeluszy.

K R A K Ó W , 
u l .  F t o v y a ó s k a  1 . 1 7 .

M Guirtę
od 12 do 31 gruissla 1908

@SZ?Stkie SOtoCi?
p r ó b y  fu trz a n e

Lid cms M $ m \
Księgarnia i skład nut

1. liwarfiiego i Spalili w Krakowie
poleca

Flasza T. 50 najużywańszych kolęd na
chór męski. Partytura i głosy. K 6'— . 
Głosy pojedyncze po 80 hal.

Łabaj J . X .  „Żłobek". Przedstawienie 
sceniczne na uroczystość Bożego Ba- 
lodzenia, w 4 odsłonach z towarzy­
szeniem fortepianu lub harmonium u- 
łożył Stan. Niepielski. Wydanie dru­
gie K 2 —. 

jR ichling IV. Zbiór najuzyw&ńszych ko­
lęd. tudzież pieśni adwent., postnych 
i wielkanocnych z towarzyszeniem  
fortepianu lub oiganu. Cena K 2-40. 

Fielding W. Pastorałki (Preiudya) na 
organy zebrane przez St. Niepiel- 
skiego K 3'—.

Senowski G. Zbiór kolęd na cytrę. 
K l  oO.

Langer A n t. Zbiór koięd na orkiestrę 
dętą. K 5’— .

Do nabycia we wszystkich księgarniach 
i składach nut muzycznych. 6761 8 10

sprzedajemy 6711 4 6

8806 a 6

AflASTAZę F M C Z ,
i W  ' •*

i,iAjĄZV;1 RĘKAWICZMCZY
pod firmą

F. UJSANSKI - Rynek - ulica św. Anny I.
poleca

od i  )  ta part.
także futrzane bardzo 
ciep^, podszyte pul- / 
chuym, chińskim ba­
rankiem.

6475 5 5 
K aftaniki i pan- 

talony dla pici obojga, z 
jelonkowej skórki chroniące 
znakomicie człowieka przed 
wptjw am i atmosferycznomi 
o wiele lepiej niż najlepsze 
Jiigery a w rezultacie od 

nich tańsze.
Parasol 3 K. Kalosze 5 K.

Ol t e .  tany 2.

M 2zoj îe
znajda agenci maszyn do szycia u firmie N. 
S p re c k e r ,  skład maszyn do szycia w Podgórzu, 
Rynek główny 3. 7006 2 4

Igfjijl/Ujfl buchaltera, izraelity, posia- 
rUuililliyę dającego odpowiednią pra­
ktykę w prowadzeniu kasy pożyczek i 
oszczędności. Kandydat ma władać ję­
zyk im polskim i niemieckim w mowTie 
i f  śmie, or&z wnieść podanie z wy- 
sz zególnieniem wraruuków, pod adresem: 
J Spiehnann, Borzęcin. 7042

.Zaw iadam ia się, że Zarząd portu 
i s ta c ji kolejowej w Nadbrzeziu zo­
stał przeniesiony z budynków por­
towych do budynku w Zarzekowi- 
oach, zajętego pi zez Józefa Barto­
szka, restauratora,.

7043 Trepka, zarządca portu.

Browar Mieszczański
w  O ło m u ń c u 7041 1 3

zawiadamia niniejszem P. T. Publiczność, iż generalne za­
stępstwo swych z dobroci znanych piw porteru na Galicyę 
zachodnią włącznie z Przemyślem oddał z dniem 20 b. m.

ę. i i r t e p U M  iiznfiifflBi
w  K r a k o w ie .

Nadzwyczaj hygienicznie urządzony i w najnowsze m a­
szyny zaopatrzony skład, znajduje się p rzy  ulicy

Śd). I. II (Hotel fiiSKi)
w  K r a k o w ie .

Znakiem ochronnym na0zego piwa jest „orzeł morawski" (czerwony).

©  £ @ °/o  t a i i l © |

P .  C o  u f f  a !
E^ak m f pi. M a r y ic k i  9.
—  Eenniki na żądanie darmo i opłatnie. —

M a u r y c y  K r e f c i e ?
w Krakowie, ul. Grodzka 31 6765 4 5

zaw iadam ia, że

znacznie obniżył ceny wszystkich artykułów
a w szczególności na

22 hal. za I litr nafty saiorcw«j.
Poleca również w wielkim wyborze o z d o h y  n a  d i - z c w k o
jak niemniej farby, lakiery, pasty i kremy do obuwia, artykuły gumowe, mydła

toaletowo, perfumy i t. p.

i keko chiMie i prntidzitiie Ii
Z A S T A W Y  S T O Ł O W E

Przedmioty nraktyozne na podarki
S
I
1
1
|  Ki. Jakubowski, Kraków, Sukiennice 26-27 |

naprzeciw/ Ratusza.

poleca 6821 7 10

I
1
1
f

i l

i Rest&iiracya
Moitii Gaug^kcba w Er&kowł&

ul. Wiślna 8. mł roinik uL Gołębiej
poleca znakomite śniadania, obiady, podwieczorki i kolacye Potrawy przyrzą­
dza się h tylko na śwdeżem maśle. Kuchnia mięsna i jarska. W każdy piątek 
zuakom^ie przyrządzona ryba po żydowsku, zaś w każdą niedzielę już do 10-ej 
rano bardzo smaczne flaczki na sposób warszawski W ina oraz piwo Okocim­
skie, P’!zneńskie i inne. 2 bilardy amerykańskie urmy Seiferta najrowszei 
konstrukcji. Ceny możliwie najniższe. Dzienniki krajowe i zagraniczne. Lokal 
otwarty od godziny 6-ej rano do 11-ej wieczór. 6622 7 7

Aspirant faw yi
z końcem II roku poszukuje posady. Zgłoszenia: 
J ó z e f  D. poste restante T ai-aóv .. 7029

udziela lekcyi tańców7 tylko w7 domach 
prywatnych i pensyonalacli.

Łaskawe zgłoszenia: Starowiślna 14, 
u Dra Ekera. 6574 9 10

iśSte in ie
do wynajęcia mieszkanie w kamienicy, o 4 po 
kojach, przedpokój, spiżarnia, kuchi., i strych, 
piwnice, na piętrze, oraz 2 pokoje i kuchnia 
na parterze. ew entua’nie do sprzedania piętro­
wa kamienica o 8 pokojach, 2 kuchniach, 2 
spiżarniach, piwn.ee, strych, o trzech frontach 

Wiadomość: Kraków, Pańska 14, parter, po­
między 12 — 3 po połuaniu A. O. 703 4 1 3

Największy wybói na drzewko
ozdób z cukru, marcepan u, czekolady i szkła, 
świeczki, Pchiarzyki, włosy aniołów — i \ i t  
G w ia z d k ę ,  wspaniałe bombonierki napełnio­

ne lub próżne — poleca 69515 3 4

& I 4 Z A U  S Ł K n G u H r
K rak ów , S ław k ow sk a  8 .

L o k a l
odpowiedni na w arstat stolarski lub ślusarski, 
w oficynie przy ul. Długiej l  ~j* z mieszkaniem 
na f piętrze do wynajęcia. Tamże była od 20 
la t bez przerwy pracowni* znanej firmy stolar­
skiej. TYi idomość u właścicielki od 6 1/.. do 8 1/« 
wieczorem. 7022 2 3

Bez h o ito n c y i
ilięso w o ł o w e ........................ K 4 S"
Mięso wolowe wędzone . . .  ,f, 5 40
Mięso wieprzowe świeże . . . „ 6 40
Mięso wieprzowe wędzone . . „ 7 '—
Wędzonka i polędwica wędzona „ 7-60
Szynki z kością 8 —
Szynki bez k o ś c i ..........................  8'50
Kiełbasy s i e k a n e ...........................  8‘—
Kiełbasy k r a j a n e ..........................  8‘50
Kiełbasy polędwicowe . . . . „ 10-—
Salceson . . • ......................................„ 7'feO
Słonina 8 40
tięsi t ł u s t e .................................. .....  6 40
w y sy łam  w  5 kg- p a c z k a c h  f r a n k u  z a  p o - 
• j r a m e i r  FR A O T& ZSf SZAFIRSK I masarz,
Iw k o w a , p . T y m o w a . 70%  l 4

N
Pc
Ot
7t

CK3

C. i k. Intendentura i. Korpusu w Krakowie.
L. 7860. 7028 1 3

D O N I E S I E N I E .
Zarząd wojskowy zakupuje sposobem kupie­

ckim drogą igólnej konKurcncyi, w której tak 
producenci jakoteż handlarze udział wziąć mo­
gą, dla c. i k . w o jsk o w em u  m agazinu prowian­
towego w Tarnowie '^00  q siana, 1000 q sło­
my na p o d ś c ió łk ę  i 100 q słomy okłotowej do 
łóżek. 1)' sla\v;cm mają być: 400 q siana i 500 q 
słomy na podściółkę bezwarunkowo do 25 sty­
cznia 1909, reszta zaś całej dostawy do 20 lu­
tego 1909.

pisemne oferty (stempel 1 kor.) muszą być 
wniesiono najpóźniej do 30 grudnia 1908 do 
godziny 10 przed południem do c. i k. In t :n- 
dentury 1 Korpusu w Krakowie (Stradom 10) 
Impegnu 8 dui.

Wszyscy mogą oferować dostawę i w czę­
ściowych ilościacli a producenci naw et począ­
wszy od 100 q siana lub słomy. Zarząd woj­
skowy zastrzega sobie prpwc przyjęcia także 
tyłku części oferoy anycli 'lości.

Co dc jakości siane i słomy, jakoteż wsze’- 
kich wai unków kupna obowiązuje wydany w 
tvm celu przez c. i k. Intendenturę 1 Korpusu 
zeszyt warunków sposobem kupieckim (i san 
cenheft) z dnia 21 lipca 1908, który w  ntei_ 
denturze korpuśnej albo w c. i  k. wojskowych 
magazynach p ro w ia n to w y c h  w Krakowie, Tar 
nowi", Ołomuńcu i Opawie przejrzany być może 

Kraków, 15 grudnia 1908.

Z D< okami Liteiadde} w Krakowie, ul. Jagiellońska 10, Rządca druicarn. I* K. G o n io .


